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niach dzienników wiedeńskich. Niektóre z tych 
ostatnich tak wielką wsgę przywiązują do rzeczy, 
žo aż do bohatera tych zajść, do samego Alfonsa 
wysłały swych sprawozdawców. Mogło to tylko 
być na rękę Alfonsowi, albowiem użył tej sposo- 
bności, aby z swojej strony także raz odpowiedzieć 
publicznie na obelgi i napaści, któremi obsyguję 
go liberalne dzienniki wiedeńskie. Według opisów 
tychże brat Karlosą wydać sig każdemu musi ro- 
dzajem ludożercy, a żona jego, donna Blanca, to 
już istna hyena! Ale jakoś korespondent N. fr 
Presse, wysłany do Alfonsa, wcale zdaje się nie 
doznał takiego wrażenia, A opisvjąc uprzejme 
przyjęcie, przyznaje, że od Donny Bianki nie dał 
się czuć wcale „zapach trupi*, i że Don Alfons 
wcale nie wygląda, jak gdyby go trapiły duchy 
ciewinnia mordowanych. Zwracam uwagę na tes 
list w rzeczonym dzienniku. Zawiera on uspra- 
wiedliwienie się Alfonsa przed światem. Don Al- 
fons wszystkiemu zaprzecza, wszystkim mordom 
i łupieztwom, które mu nieustannie przypisywały 
dzienniki. 

Dzisiejsza Wiener Zeitung przyniesie niespo- 
dziankę dla wielu młodych prawników, zawiera 0- 
na szereg mianowań na posady sędziowskie, w o- 
kręgu sądu wyższego krakowskiego (patrz niżej Red.) 

Co do sprawy fazyi kolei galicyjskich, to tako- 
wa w ostatnim czasie nie postąpiła dalej. Powo- 
dem tego jest, że rząd zachowuje się biernie. Mi- 
misterstwo wojny, jak się dowiaduję, dało znać Zs- 
rządowi kolei Albrechta, że obstaje koniecznig przy 
projekcie linii Stryj-Munkacz. Radca dworu Nörd- 
ling zaś nie jest jeszcze zdecydowany w tej spra- 
wie, którą dopiero bliżej zbadać się usiłuje. Natę- 
miast sprawdza się, że Zarząd kolei Albrechta od- 
wołał rozporządzenia swoje, co do płac i dymisyí 
urzędników. ; 
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i assymilować to choćby powierzchownie, w prze- 
konaniu, że dla samowładztwa nic nie jest niepo- 
dobnem; że to się da dokonać; i aby dalej, bo w 
końcu nikt już nie pozna, co zabrane i cudze, % 
co rodowita meskiewskie. 3 

Komitety słowiańskie są w tej robocie najczyn- 
niejsze. Do każdego nowego projektu, do każdej no- 
wej kwestyi czepieją swoje idee i w ich duchu róz- 
bierają je wszystkie, w jakimby rodzaju one nie 
były; czy to społeczne lub ekonomiczne, fiaanso- 
we czy wojenne, polityczne lub religijne; a w kon- 
kluzyi takich rozbiorów i rozpraw wypada zawsze 
jedno i to samo. Bo nietylko w Europie i Azyi, 
lecz wszędzie, gdzie Rosya wedrzeć się zdoła, na- 
rzucą swoje prawosławie i narodowość. 

Projekt osuszenia błot Pińskich przez rząd juź 
zatwierdzony, był rozbierany w tym samym duchu 
przez petersburgski komitet słowieński, który admi- 
rując system pruski germanizacyi tak usilnie i z ta- 
kiem powodzeniem prowadzonej w Poznańskiem, 
radzi go naśladować w prowincyach polskich zo- 
stających pod panowaniem rosyjskiem; przyznając 
się do tego, że dotąd przez rząd rosyjski używane 
oajsurowsze środki nie mogły osiągnąć tego skutku 
co go już dokonały Prusy. Na ostatniem posiedze- 
niu tego komitetu, joden z jego człozków, Rittich 
widocznie Niemiec prawosławny, roz się nad 
bistoryą i statystyką Polesia, dowodził cyframi, że 
żywioł niemiecki szerzy się i wzmaga w prowin- 
cyach polskich, że w nich w niedługim czasie bę- 
dzie to samo, co w Poznańskiem; a co jest gro- 
4uem dla rosyjskiego państwa na wypadek wojny. 
Że Rosya nie powiona łudzić się przykładem woj- 
ny w 1812 roku, której skutki łatwo przewidzieć 
można było. W dzisiejszych czasach, wojny są da- 
leko przezorniej prowadzone. Mobilizacya 
ziemieckiej jest łatwiejsza z powodu dokładnej 
znajomości nieprzyjacielskiego kraju; że niemiecka 
narodowość nie zatrzymuje się na Polsce, i sto- 
pniowo rozciąga się i szerzy idąc po drodze Brze- 
skiej ku Kijowu i ku Mitawie. 

Powracając znowu do kwestyi osuszenia bagien 


bo wiadomem jest, Że wielu sądownie słuchanych Polesia wskczuje: że po dokonaniu tego rząd W 
y 
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taryf na kolei Karola Ludwiks, do komisyi sdmi- 
nioistrącyjnej, dokąd już dawniej odosłano podobny 
wniosok p. Wolańskiego. Petycyę stowarzyszenis 
„Pracy kobiet* we Lwowie przekazano Wydziałowi 
krajowemu do zbadania, ażali stowarzyszenie od- 
powiada celowi i ewentualnego udzielenia subwen- 
cyi 500 złr. Tamże odesłano też petycyę pn. Gołę- 
biowskich, dostawców chleba do szpińaia lwowskie- 
go i przedsiębiorcy mostu pod Jarosławiem p. Kwa 
śsiewskiego. Nad petycyą stowarzyszenia młodzieży 
w Leoben o subwercyę z powodu, że w akade- 
mii górniczej zuajduje się 10 uczniów w Galicyi— 
przeszedł sejm do porządku dziennego; — toż ss- 
mo. nad petycyą m. Tarnopola o zwolnienie gminy 
od obowiązku utrzymywanie drogi powiatowej w 0- 
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trudnych okoliczneści, stanowcze przystąpienie do 
polityki przychylnej Niemcom. Włochy, jako kraj 
z ludnością prawie wyłącznie katolicką, który. © 
ziemi swojej musi Głowie! kościoła katolickiego 
i naczelnemu zarządowi kościelnemu dać siedzibę, 
jeśliby nie chciał wywołać zatargów z oałem pań- 
stwem katolickiém, znajduje się w całkiem innom 
położeniu od cesarstwa Niemieckiego, a chociaż do 
tego samego co i on zdąża celu, aby zabezpiaczyć 
władzę państwa od zaczepek bierarchii, katolickiej, 
wszelako jest zmuszonym dążyć ku temu celowi 
na innych drogach, aniżeli tych, jakie obecnie obrano 
w Prusach i Niemczech. Gdyby chciano ze strony 
praskiej zrobić próbę i wywierać zbyt silny w tym 
duchu nacisk, aby rząd włoski w swojem postępo - 
waniu wobec Kuryi rzymskiej zbliżył się bardziej ku 
wytycznej wybranej przez Niemcy, narażonoby się na 
niebezpieczeństwo, iżby rząd włoski wolał zawrzeć 
z Kuryą umowę © modus vivendi i poddałby może 
swój wpływ polityczny pod jej rozkazy, gdy prze- 
ciwnie odpowiadałoby bardziej interesom Niemiec, 
aby Kurya rzymska dla wykonania zamiarów swo- 
ich, pozbawioną była, o ile można, przemocy wła- 
dzy Świeckiej. 

W słowach tych leży skazówka bardzo zna- 
cząca, ale zarazem dowód, iż rząd włoski nie 
poddał się polityce pruskiej ze związanemi rę- 
kami, a przeto powyższe rozumowanie nie od- 
powiadało oświadczeniu Opinione 0 zupełnej 
zgodzie zapatrywania się obu rządów. Owszem, 
interes Włoch wymaga bronienia tej przynaj- 
mniej części duchowej niezawisłości Papieża, 
jaką mu zostawiły tak zwane rękojmie, a przeto 
nie przypuszczamy, aby podstawą porozumie- 
nia się obu państw mogła być kwestya pa- 
piezka. 


Kraków 3 maja. 

Opinione twierdzi, jak nam telegrafowano, 
że między Niemtami a Włochami „przyszło 
do porozumienia się i zgodności zapatrywa- 
nia“, Natomiast powiada Gazzetta d'Italia, 
którą Nordd. allg. Zig nazywa Ściśle ministe- 
„ryalną: „Przedewszystkiem nie wiemy, dokąd 

zaprowadzą p. Bismarka jego roszczenia de- 
spotyczne prymatu w Europie, przypominające 
Napoleoną III, gdyż codziennie rozszerza się 
koło antypatyj, przemocą jego wywoływa- 
nych“. „I toż są nasi przyjaciele?“ pyta z te- 
go powodu korespondent do urzędowej gazety 
berlińskiej. 

Któryż z tych dwóch sądów jest prawdzi- 
wy: czy Opinione, czy też Gaz. d'Italia dla 
oznaczenia stosunku obecnego Włoch do Nie- 
miec na tle odwiedzin królewicza pruskiego 
w Neapolu? A jednak w ogólnem położeniu 
Europy niezmiernie wielkiej jest wagi znajo- 
mość zadania i celu misyi, jaką miał książę 
Fryderyk Wilhelm u króla Wiktora Emanue- 
la, a o której zupełnem powodzeniu zape- 
wniają organa rządowe pruskie. Misya ta po- 
trzebowała poparcia partyi liberalnej we Wło- 
szęch, któreby jej mogło dodać siły i świe- 
tności. Otóż wniosek deputowanego Petrutelli 
della Gattina, znanego z swoich sympatyj pru- 
skich, który w Berlinie używa reputacyi wiel- 
kiego polityka, tak, że artykuły jego nie tyl- 

"ko stawiane bywają jako model, ale zarazem 
jako barometr opinii publicznej we Włoszech, 
. miał widocznie utorować drogę misyi królewi- 
cza Pruskiego. Bo zresztą, zkąd się wzięło w 
epoce trudnych i kłopotliwych zadań fiaanso- 
wych parlamentu włoskiego poruszać sprawę, 
któraby dopiero kiedyś praktyczny osiągnąć 
mogła skutek, gdyby nie szło o to, aby uprzą- 
- tpąć zawady: mogące wstrzymywać rząd wło- 
ski od ścisłego związania się z Prusami pod 
względem papiestwa. Gdy wniosek upadł, na- 
rzekają w Berlinie, „że młodociany () depu- 
towany nie, przewidział, iż zaszkodzić ciężko 
może interesom swojej partyi*. Rzeczywiście 
wniosek ten w upadku swoim pociągnął na- 
dzieje rządu pruskiego, że na podstawie zmie- 
nionych czy zniesionych warunków ustawy 0 
rękojmiach papieztwa, da się dyplomatycznie 
kwestya papieska jako międzynarodowa roz- 


Lwów 30 kwietnia. 


(E.) Otworzyliście łamy wasze głosom publi- 
czności w sprawie propinącyj, a wnet zapełniły się 
projektami, tak, iż możnaby o sile prodakcyjnej iob 
autorów z poetą zawołać: „Wehe wenn sie loss- 
gelassen, wachsend ohne Widerstand... i t. d,* 
Nie wism, czy mnogość projektów w dziennikarstwie 
i w sejmie jest wskazówką pow szechnego za- 
jęcia się tẹ sprawą; tyle jednak jest pewnem, że 
może nigdy jeszcze Sprawa propinacyjna nie była 
przedmiotem takiego zajęcie w sejmie, jakim się 
stała dzisiaj. Wszystko inne na drugim planie — 
kwestya drogowa, reformą gmiuną, ochrona wła- 
sności polowej; Sprawa propinacyjra górą, gdyż 
każdy czuje, że chwila decydująca się zbliża. 

Komisys propinacyjna zapytywała minicterstęc 
za pośrednictwem komisarza rządowego, jak się ne 
tę kwestyą zapatruje. Dowiaduję się, że minister- 
stwo zgodziło się Na projekt komisyi, polegający, 
jak wiadomo, na zasadzie wykupienia propinecyi 
przez samych uprawnionych, wytknęło jednakże 
niektóre puakta, mianowicie sprzeciwiło się stato- 
wczo. wyjęciu miast z pod ogólnej ustawy i pozo- 
stawienin im nadal prawa propinacyi. W ogóle 
rząd wychodzi ze stanowiska, że prawo propinacyi 
zupełnie powinno zniknąć i nigdzie i pod żadną 
formą istnieć nie może. Nawet i Ów szynk, który |8 
komicya w swej wspaniałomyślności po 26 latach 
pozostawia uprawnionym, nie dozaał łaski u mini- 
sterstwa, lecz w końcu podobno zgodziło się i na 
to. Ministerstwo główny nacisk kładzie na to, aby 
mimo zniesienia prawa propinacyi, prawa wierzy- 
cieli bipotecznych nie doznały ujmy. Dla tego też 


Poznan 28 krietnia. 


KORESPONDENCYA „CZASU“ 


Lwów 30 kwietnia. 
9. posiedzenie Sejmowe. 

Z początku posiedzenia podano do wiądomości, 
że komisya górniczą ukonstytuowała się wybierając 
przewodniczącym p. Smarzewskiego, sekreta- 
rzem p. Jądrzejowicza. Podobnie komisya edu- 
kscyjna, wybierając p. Majera przewodniczącym, 
X. biskupa Stupnickiego zastępcą, a p. Szuj- 
akiego sekretarzem. i 

Odczytano następnie telegram ze sądu ohwodo- 
wego w Nowym Sączu, że poseł Tomasz @aw ro- 
nek został uznany winnym zbrodni ciężkiego cb- 
rażenia ciała i skazany na karę więzienia. W sku- 
tek tego Marszałek zawiadamia, że poseł ten stra- 
cił mandat a Namiestnictwo zostało wezwane do 


śleć powinien o nowem zasiedleniu kraju tego, 

ludność miejscowa nieliczna, i na taką rozległ 

zismi nie będzie dostateczną; że rząd powinien sy- 
stomstycznie prowadzić dzieło kolonizacyi jak to 
czynią Niemcy, gdzie do tego celu istnieją ułożo- 
ue osobne ustawy; że jest nieuchronnem, aby osu- 
szone Polesie zasiedlone było samym wielkorosyj- 
skim żywiołem, który byłby dla Rosyi nad Wisłą 
taką samą strażnicą , jaką Niemcy mają już od- 


W końcu powiada Rittich, „że dla Rosyi taka 
kolonizącya jest daleko ważniejszą na Wscho- 
dzie. Własności małoruskiego żywioża i hi- 


można osady kozackie, podobne do za 
kubańskich i t. p., KA w tych stronach jest taka 
ieregularna kawalerya takich 


Wspę. 

Projekt komisyi, który „wytsgradza* właścicieli 
z właenej ich kieszeni dwunastokrotną — a nawet 
jak słychać, już dziesięciokrotną wartością, spotka 
się podcbno ze stanowczą i silną opozycyą w sej- 
mie. Myśl bowiem, aby się uprawnieni sami wy- 

ili, jest czemś tak nowem, kupno czegoś 
od siebie samego, pojęciem tek niebywałem, że 
nie można dziwić się, jeśli znajdą się tacy, którzy 
takiego wynagrodzenia nta pojmują. l 

Z tem wazystkiom jednak nie ma nadziei, aby 
jakikolwiek inny projekt utrzymał się w obec pro- 
jektu komisyi, za którym rząd się oświadczył. 

Zapytywanie rządu przed uchwaleniem jakiej 
ustawy, ma niewątpliwie swoją praktyczną stronę, 
gdyż oszczędza czasem wiele daremnej pracy i za- 
chodu około projektów, które nie miałyby nadziei 
uzyskania poparcia, rządu. Zdaniem mojem jednak, 
z tej metody tylko bardzo ostrożnie korzystaćby 
wypadało ciału prawodawczemu. Pominąwszy bo-| otrzymała sankcyę najwyższą. Obecnie Izby dy- 
wiem, że tego rodzaju oglądanie się władzy pra- skutują ogłodzenie niższego duchowieństwa, przyj- 
wodawczej na władzę wykonawczą mogłoby ostate- | mując najostrzejsze poprawki bezwyznaniowców. 
cznie doprowadzić do uchwalenia tego tylko, czego | W Płużnicy, w ziemi Chełmińskiej, zaledwie eo 
rząd chce, a przeto nie tylko powaga Sejmu na |się nie powtórzyły tragiczne gą Ar unitami w Po- 
tem by cierpiała, sle nawet on sam stałby Się ita, rozlew krwi 
zbytecznym albo zamieniłby się w narzędzie rzą” 
dowe; nadto zdanie ministerstwa, wypowiedziane 
przed mchwaleniam ustawy, zdolne jest zamącić 
jasny pogląd na rzecz i sprowadzić decydującą 
część posłów ze stanowiska jedynie uzasadnionego 
potrzeb kraju na stanowisko uległości dla rządu i 
„Świętego spokoju“ z ministerstwem. Objawienie 
przedwczesne zdania rządu może spowodować, Że 
zwolennicy myśli dla kraju uajzbawienniejszych 
porzucą je, tracąc nadzieją możności ich zrealizo- 
wania, nie pomnąc, że system rządowy nie jest pod 
wiecznie tym samym, że zapatrywania w sferach 
decydujących zmienić się mogą. W sprawach takiej 
doniosłości, jak propinacyjna, wolelibyśmy, aby 
z łona Sejmu wyszedł projekt ustawy, odpowiada: 
jo gestii zapatrywaniu się reprezentacy!, 

iżeli projekt, który jakkolwiek większą ma szansę 
uzys sankcyi, jest jedynie prawodawczem u- 
święceniem woli rządu. 


strzygoąć "= 

Stosunki Włoch z Prusami nie miały inne- 
go celu, jak uzyskanie korzyści z pomocą 8il- 
nego sprzymierzeńca. Przystąpił niegdyś Pie- 
mont do wojny wschodniej w tej tylko na- 
dziei, że mu Francya i Anglia dopomogą do 
odgrywania w przyszłości roli politycznej. 
Z pomocą też bezpośrednią Francyi, a ubo- 
czną Anglii, król Piemoncki stał się panem 
wkrótce całych Włoch. Wojna Francyi' z Au- 
stryą dała mu Lombardyę, wojna Prus z Au- 
stryą Wenecyę, a Rzym zawdzięcza wojnie nie- 
miecko-francuskiej. Dziś niczego już od Nie- 
miec Włochy spodziewać się nie mogą, bo 
przecież nie sądzą, aby -dla dania im Tryden- 
tu albo Tryestu miały Niemicy przedsiębrać 
drugą wyprawę na Austryę. Podstawy więc 
do dalszego przymierza nie było, i dla tego 
przymierze dawne rozchwiało się. 

Mogłyby Niemcy chyba tylko ofiarować Wło- 
chom pałac Watykański, ale Włosi wiedzą, 
że Rzym póty tylko stolicą Świata, póki ten pa- 
łac nie w ich rękach. W Berlinie, gdzie pra- 
cują nad utworzeniem religii państwa a wła- 
ściwie kultu państwa, niemają wcale pojęcia 
idei niezależności Kościoła i jego Głowy, choć- 
by jej tylko mury Watykanu jako ostatni a- 
zyl pozostały. 

Gdy walka z Kościołem jest dziś nietylko 
głównym, ale oraz jedynym programem poli- 
tyki rządu niemieckiego i do tej walki dadzą 
się nawet sprowadzić wszystkie jego zagrani- 
czne działania, przeto niemogła misya króle- 
wicza pruskiego wolną być od spraw kościel- 
nych a więc i od kwestyi papiezkiej, o której 
tylko z Włochami można jeszcze było trakto- 


pełnie nie od wyraźnych przepisów prawn ch, ale 
53 iasi wydów. | -- -- Pos eco? | g eA 


Oto zuaczenie osuszenia bagien Polesia w duchu 
amelioracyj rosyjskich. 


Londyn 26 kwietnia. 


wilejów parlamentów i komisyj A > jego 
orran po: 


prezesa komisyi śledczój w sprawie pożyczki Hen- 
duras. P. Horran odpowiadał w liście tym na 0- 
skarżenia jednego ze świadków, i wzajem ciężkie 
stawiał zarzuty przeciw temu świadkowi. Chociaż 
list rzeczony był publicznie odczytany na jednem 


dwa powyższe dzienniki w sprawozdaniu z tego po- 


Trzeba bowiem wiedzieć, że prasa angielska nie 
a za nieszczęsnym księdzem, co się tym {ma uznanego stanowiska wobec pariamentu. Mó- 
biednym ludziom narzucił. 


U tutejszych Urszulanek orzeczono banicyę Za- | 878 sprawozdanie z posiedzenia parlamentu, dopu- 


szcza się naruszenia przywilejów parlamentu, k 


mim u, który jednak u 
winni zastosować. 


Jest wszakże zawsze w regulaminie Izby dziwny 
, według którego jeden ozłonek Izby mo- 


rządowi krajowemu nie mamy do zarzucenia, gdyż 
om uczynił co było jego rzeczą. Interpelacya zwró- 


ini iaty. D nie bowi 
cona była do ministra oświaty wukrotnie bowiem aeije ngr ries Seminary iea e 


wać, odkąd pierwszy na tej drodze krok dy- i fipa : 6 wykl ia aomalia adii 
; ; s ter jednak znał trzeb dać do pre-| Dziś wniesiony został w Sejmie projekt ustawy dzi już na Kulturkampf szemrać zaczynają. A|że gażądać wykluczenia ografów, a samem 
plomatyczny Prus, chcący gabinety europejskie erea prdzś ww: kwot na a inia enid inclo wykupnie Aoi propinacyi nłotody jm p. C y- | przecież mając prasę w swem ręku, mogliby naj- | przeszkodzić ogłoszeniu aw. Na to trzeba 
wciągnąć w sprawę wyboru papieża, niepo- |spektorów, a to jest przyczyną, dla czego ustąwa|wińskiego, który zasługuje na uwagę, gdyż |lepiej przeciw temu oddziałać. tylko, aby oświadczył, że w sali osoby nie- 


należące do Izby. W skutek takiego oświadczenia, 
prezes to jest speaker powinien zać ewakuacyę 
trybun. Tym sposobem wykluczenie publiczności z 
obrad nie zależy od wotum Izby, ale od kaprysu 
jednego z jój członków. 5 

Chcąc usunąć taki stan rzeczy, 1 nadać prasie 
uznane wobec parlamentu stanowisko, przez wy- 
mazanie tego paregrafu, pozostałości z dawnój epo- 
ki, w którój jawność uważano za złe lub przynaj- 
mniój za niebezpieczeństwo, p. Sullivan deputowa- 
ny irlandzki, będący sam właścicielem dziennika 
Nation w Dublinie, postanowił w przeszłym tygo- 
dniu, przedstawić tę kwestyę rządowi, z żądaniem, p 
aby ułożył t) sprawę w sposób stanowczy i prak- 
tyczny. W rzeczy samój postawił rządowi tę kwe- 
styę na posiedzeniu Izby w przeszły czwartek. P. 
Disraeli odpowiedział dość sucho, że nie; chce się 
tem zajmować. Wtedy oświadczył p. Sullivan, ża 


0 „jest zupełnie na odmiennych zasadach, 
wszystkie dotychczasowe. Napiszę o nim 
w następnym liście. 


wiódł się. 

Czy misya pod tym względem powiodła się? 
Musimy temu już dla tego zaprzeczyć, że pa 
wniosek p. Petrucelli miał przeciw sobie nie- znak 
mal jednomyślność głosów a w ich liczbie i wo-| Wniosek odesłano do komisyi edukacyjnej. 
ta ministrów. Dowodów zresztą na to un - Pa gchwale: ju. bez äyskusyi i ataw o poborze 
"szukać w organach rządowych prasy pruskiej, | dodatków: konsumoyjoyon. : wow á 
które zdradzają myśl te ec ak bowièm szcze jednej. miejscowości, której nazwy dody 


Z Wołynia 1 naja. 


Obeons epoka w państwie rosyjekiem, jest to po- 
pęd powszechny do reform, szał prawie podobny 
do francuskiego w J789 r., w którym burzuno ca- 
łą przeszłość o razu. Inicyatywa tych wszystkich 
przeobrażeń jest powszechna. Bo nie tylko sam 
rząd, publicyści, nietylko ludzie stojący u steru 
rsądu, całe dziennikarstwo, lecz nawet pojedyncze 
osoby występują z rozmaitemi projektami, które 
się rozbierają w rozmaitych komisyach, komitetach, 

isteryach i Radzie państwa; któremi to rozbio- 
rami dzienniki rosyjskie napełnisją kolumny swoje. 


Wiedeń 3 maja. 


(J.I) W dziedzinie polityki dziś prawie nio 
ważnego nie ma do zapisania, jeżeli się hałaśliwe 
artykuły dzienników tutejszych w sprawie Alfonss 
dó należytej miary zredukuje. Rzecz omawiana 
codziennie w artykułach wstępnych, mimo to nie 
ma i mieć nie może większego znaczenia, jak każdy 
większy lub mniejszy skandal, który przypadkiem 
tyczy się osoby wysoko położonej. Szczegółów jziennik 
zdarzenia w Geadh, „będących eak Kiar je A a: tego eozyna sanis ab, = 
łączną stra ennikarską, publiczności nie będę | wypuścić ze szponów 3 $ raz w nio dosta- 
p ło, aby zetrzeć z niego wszelki ślad przeszłości, 


` A em iono do sprawozdania komisyi pe- 
berlińska Autograf. Correspondenz to ważne rare e ak Ta j | 
wyznanie pod napisem „Niemcy 1 Włochy" :| Baz żadnej dyskusyi załatwiono 8 petycyj mią- 
Podnieśliśmy niedawno na tem miejscu, 2e ce- |nowicie: pełycyę gmin. Zaczernie o regulacyg 
sutstwo Niemieckie wskazane ma sobie całem po- |mesznego przekazano amiestniotwi i; petycyg gmi- 
łożeniem Europy i szczególnem stanowiskiem Bwo- | ny Zakliczyna o subwencyę 2,000 złr. na szko- 
jem do Kuryi rzymskiej ułatwić królestwa Włoskie- |łę, Radzie szkolnej; petycyę po da jarosław 
mu, którego trudne położenie wobec Kuryi Sp skiej, zwracającej uwagę na niebezpieczeństwo, Wy- 
e 


nie jest tajne, przez rozumne uwz h |niksjące dla handlu zbożowego w Galiogi w skutek | wymieniał, ziajdsiech je w sążnistych sprawozda- 


rozpraw stałaby się odtąd niemożebną; a przede- 


g CZAS z Wtorku 4 Maja 1875. 


Żandarmerya Skawińska zawiadomiona o tej zuchwałej 
zbrodni, wysłała bezwłocznie patrol i żandarm Julian 
Karmański, który ze swej służbistości i zmyślności 
w tropieniu złoczyńców już nieraz chlubne dowody zło- 
żył, ujął jeszcze tego samego dnia wszystkich czterech 
sprawców tej zbr dni, z których trzech ze Skawiny, a 
czwarty z przyległej wioski Kopanki pochodzi, i odsta- 
wił ich wraz z większy częścią zrabowanych pieniędzy 
do Sądu powiatowego w Skawinie. 

W tej samej sprawie donoszą nam z innego źró- 
dła: W tych dniach czterech niewiadomych sprawców 
napadło włościanina Jana Misia z Kaszowa, powracają- 
cego z targu ze Skawiny, w lesie, i zrabowało mu go- 
tówkę, którą miał przy sobie, w kwocie 36 złr. Żan- 
darmom Karmańskiemu i Bielczskowi z posterunku Ska- 
wińskiego udało się po kilkodniowem i mozolnem dochodze- 
niu, wytropić ich i ująć częścią w lesie, częścią zaś 
w karczmie u podejrzanego szynkarza Pinkesa Hart- 
manna w Borku szlacheckim, gdzie byli na strychu i 
w piwnicy ukryci. Są niemi: Feliks Witkowski, 
Piotr Dumański i Ignacy Piqtkowski ze Skawiny 
tndzież Marcin Palita z Kopanki. Nie chcieli się z po- 
bnych im kongregacyj, ają nzdzorowi państwa. | czątku przyznać do winy, dopiero przy przedsięwziętej 

d 4. Majątek atarap a asów i kon- | około nich rewizyi w koszarach żandarmeryi znalazł ko- 
gregacyj im podobnych nie podpada zaborowi ze mendant posterunku Kłoda u Pality w cholewie zaszytą 
strony państwa. Władze państwa mają go tymcza | część pieniędzy zrabowanych, resztę zaś pieniędzy zna- 
sowo wziąść do przechowania i zawiadywania nim. | leziono w lesie zakopaną. 

Komisarz mający powierzony sobie zarząd jego,| — Jasło 28 kwietnia. "e Ek 
odpowiedzialnym jest tylko przełożonej władzy; ra-| W Nrze 80 Osasu z d. 9-go kwietnia, twierdzi 
chunki przezeń skład: ć się mające podlegają re- | korespondent z Jasła (Fi.), jakoby tutejszy starosta 
wizyi królewskiej Izby obrachunkowej stosownie do | kwot zebranych przezeń na pogorzałych urzędników w 
przepisu $ 10 przepisu Nr. 2 ustawy zd. 27 mar- | Gorlicach, nie odesłał na miejsce przeznaczenia, lecz u- 
ca 1872. Innej odpowiedzialności, albo innego skła- | więził w swoim depozycie — dəlej, jakoby z loteryi fan- 
towej w r. 1874 dozwolonej na korzyść Tow. pedago- 
gicznego i ubcgiej tutejszej młodzieży szkolnej, utwo- 
rzył jakąś fandacyg swego imienia, gdy tymczasem bio- 
dna młodzież bez ciepłego ubrania i w podartych bu- 
tach wśród ostrej zimy chodziła do szkoły. 

Wiadomość ta jest mylną, albowiem kwot zebranych 
nie więziono w depozycie, lecz jak tylko zebrano na- 
desłane kwoty, takowe natychmiast rozdzielono między 
pogorzałych ck. urzędników w Gorlicach — zdano o tem 
sprawę do władz wyższych i umieszczono sprawozdanie 
o całej czynności w Gaz. Lwowskiej Nr 45, z d. 25 


Spodziewamy się, że ci panowie uczyniwszy zadość swo” 
jej tęsknocie, nie będą próbowali cdbywać wycieczek z 
swej nowej cjczyzny do kraju, jak to niektórzy z daw- 
niejszych zbiegów w podejrzany sposób praktykowali; 
władze przynajmniej postarały się o to, aby podobni 
goście wracali coprędzej pod bardzo bezpieczną strażą 
tam, dokąd się sami przedtem wynieśli. Doznał tego 
nieprzyjemnego losu gr. kat, ksiądz Jakób Syroid, 
który wyemigrowawszy do Chełma i objąwszy posadę w 
Mołodiatyczach w powiecie Horubieszowskim , uszczęśli- 
wiał Galicyę, a mianowicie okolice Sokalskie swojemi 
odwiedzinami, odgrywając według potrzeby rolę wydalo- 
nego unickiego księdza. Władzom nie bzrdzo podobała 
się ta trliwa pamięć księdza Syroida o rcdzinnym nie- 
gdyś kraju, i dano mu delikatnie do pcznauia, że gra- 
nica nie jest czczą illuzyą tylko, i że tęskneta na skrzy- 
dłach swoich może wprawdzie przelecieć przez nią , ale 
duży wóz z trzema końmi i z ks. Syroidem nie ma tak 
cudownego przywileju. Kiedy więc ten ks. Syro d zno- 
wu po raz jnż któryś z kolei zrobił Galicyi niespodzian- 
kę i odwiedził wieś 'Torki, zrobili mu także niespo= 
dziankę c. k. żandarmi, którzy odstawili go do granicy 
rosyjskiej, przyczem dano mu zapewnienie, że w razie, 
gdyby raz jeszcze zapragnął odwiedzić rodzinne strony, 
chociażby w najściślejszem incognito, gościnność $ 323 
zapewni mu dłuższe umieszczenie w pewnych lokalno- 
ściach c. k. sądu. 

— Gazeta Lwowska pisze; Było to w lutym je- 
szcze, a więc dość dawnó; mimo to warto zapisać wy- 
padek tak charakterystyczny. Podczas silnych mrozów 
połączonych ze Śnieżnicami, komendant posterunku żan- 
dameryi Pniewski i żandarm Wadas odbywając patrol 
nocny 21 lutego, znaleźli w Śniegu w Chorostkowie (w 
Husiatyńskiem) skostniałe zwłoki ludzkie. Był to wie- 
śniak z Czabarowic Jarema. Nie dawał już żadnych zna- 
ków życia, ale obaj żandarmi nie stracili nadziei, że 
uda się im uratować zmarzniętego i przywołali dwóch 
lekarzy miejscowych do pomocy. Lekarze obaj przyszli, 
oglądnęli zwłoki, a po krótkiem consilium orzekli, że 
śmierć już nastąpiła, i że nic nie pomogą żadne środki 
ratunku. Żandarm Wadas nie zatwierdził jednak tego 
wyroku Śmierci, ale zakasawszy rękawy począł sam na 
własną rękę cucić samarzniętego biedaka i w tym celu 
począł nacierać go silnie Śniegiem, a nie zniechęcając się 


Urządzanie osiedlania się ich jest zabronionem. 

Istaiejące na teraz osiedlenia rie mrga od dnia 
obwieszczenia tej ustawy przyjmować nowych człon- 
ków, bez względu na przepis § 2go i meją być w 
ciągu sześciu miesięcy rozwiązane. Minist.r spraw 
duchowvych upoważnionym jest do przedłużenia aż 
do lat czterech tego terminu dla tych osiedleń, 
która się zajmują nauczaniem i wychowaniem mło- 
dzieży, shy zostawić czas do zastąpienia ich iane- 
mi zakładami i ionemi urządzeniami. Z tego sa- 
mego względu może on także po upływia tego cza- 
au pojedysczym członkom zakonów i kongcegacyj 
im podobnych dać pozwolenie udzielania nauk. 

$ 2. Osiedlenia zakonów, albo podobnych im 
kongregacyj, które wyłącznie poświęcają się pielę- 
gaowaniu chorych, pozostają nadal utrzymane; mo- 
g% być jsdnak ego cząsu, za pex gardnisena 
królewskiem zwinięte; po ten czas ministrowie 
spraw wewnętrznych i duchowoych upoważnieni są 
do udzialania im pozwolenia na przyjmowanie no- 
wych członków. 

$ 3. Zachowano osiedlenia zakonów i podo- 


kowie, Juliana Tałasiewicza w Ropozycach do 
sądu obw. w Tarnowie, Mieczysława Jabłońskie- 
go w Ulsnowie do sądu obw. w Rzeszowie. 

Minister sprawiedliwości pozwolił następującym 
adjunktom na własną ich prośbę przesiedlić się w 
tym samym charakterze: Piotrowi Fabiańskie- 
mu z Niepołomic do Bzchri, Juliuszowi Nowa- 
kiewiczowi z Strzyżowa do Wadowic; Bolesła- 
wowi Dziaaottowi z J.rdanowa do Limącowy. 

Minister sprawiedliwości przeniósł w tym samym 
charakterze adjunktów sądu pow. w Nowym Targu 
Henryka Eokhardta v. Eckhardtsburg do 
Jordanowa, Edmunda Wacholza do Ulanowa. 

Minister sprawiedliwości mianował następujących 
auskultantów adjunktami sądów powiatowych w o- 
kręgu sądu wyższego krakowskiego: Wincentego 
Kulawskiego do Wiśnicza, Salomona Merza 
do Kolbuszowy, Władysława Jaroszewskiego 
do Wojnicza, Józefa Pasohmę do Ropczyo, Ju- 
liana Łukasiewicza do Niepołomic, Maryana 
Mydło do Nowego Targu, Dr Wincentego Tar- 
łowskiego do Wadowic, Bronisława Kawskie- 

o do Starego Sącza, Ludwika Miskyego do 

Śzytońe; Dr Karcla Górskiego do Krynicy i 
Władysława J aśkiewicza da Kęt. 


począwszy od dnia następnego, co dzień, na każ- 
dem posiedzeniu, skoro tylko dostrzeże obcą osc- 
bę na trybunach, zwróci uwagę prezesa na owe- 
go intruza, i keża wypróźnić galerye. Doprowadzi 
więc w ten sposób do absurdum paragref, którego 
zniesienia odmawisją. 

Groźba ta przerażała Izbę i rząd. Reprodukcya 


wszystkiem nie byłoby sprawozdania z cbrad piąt- 
kowych, w których traktować miano sprawę Tich- 
borna. Rząd zsjmuje się bardzo, jako symptoma- 
tem wielkićj wagi, sgitacyą nurtującą niższe klasy 
spełeczeństwa, a którą wyzyskuje Dr Kenesly na 
korzyść fałszywego Tichborna, albowiem jest ona 
skierowaną tak dobrze przeciw sądownictwu i rzą- 
dowi, jak przeciw arystokracyi. Owóż gdyby po- 
siedzenie, w którym Dr Kenealy ma stawi:ć swój 
z pd śledztwo w procesie wsz miało 
pozostać tajemne, agitator ten i jego przyjaciele 
nieomieszkaliby się tem przechwalać, wskazując, 
ze rząd obawiając się światła, porozumi:ł Pa 2 
. Bullivanem, aby wykluczyć z Izby reporterów. 

wiedziany więc krok przez p. Sullivana nie- 
zmiernego nabawił rząd kłopotu. 

Wielu towanych właścicieli dzienników, i 
deputowanych radykaloych, oceniając niespiawiedli- 
wcść położenia, w jakiem zostawała prasż, namą- 
wiało p. Bullivana, aby nie ustąpił sż do końca i 
zmusił rząd do działanie. Tak się też stało. Rząd 
otworzył rokowania z p. Sullivanem i lordem Har- 
tiogtonem, szefom ozozycyi liberalnój w piątek 
wieczór, i dał znao na kurytarzach Izby, iż przed- 
łoży Izbie kwestyę reporterów. Według umowy za- 
szłój, na którą rząd przystał, obecność sprawo- 
zdawców dziennikarskich w Izbie będzie |-galnie 
uznaną, i nie mogą być wykluczeni chyba gdy Izba 
w skutek swego wotum postanowi, że posiedzenie 
ma być tajnem. Jeżeli umowa ta zostanie w Izbie 
przyjętą, co jest dość prawdopodobnem, prasa o- 
trzyma prawdziwe zwycięstwo. 


Sąd wyższy Iwowsżzi mianował bezpłatnymi aus- 
kultantami: praktykanta koncertowego Dyrekoyi 
policyi we Lwowie, Lera Krynickiego i prak- 
zr sądowych: Mirona Malczewskiego, 

ronisława Nartowakiego, Juliaa Sielskie- 
go, Dr. Ludwika Illasiewicza i Joliana Hoer- 
manowicza. 
dania rachuaków nie ma. 

Z mejątku tego utrzymywani hędą członkowie 
rozwiązanych osiedleń. Dalsze użycie jego pozosta- 
wia się postanowieniu prawnemu. 

$ 5. Ustawa ta wchodzi w Życie z dniem obwie- 
szczecin jej. Ministrowie spraw wewnętrznych i du- 
chownych mają polecone sobie wykonanie tej u- 
stawy. 

Do ich szczególniej należy wydać bliższe po- 
stanowienia pod względem wykonania nadzoru pań- 
stwa w przypadku $ 33im przewidzianym. 


Namiestnik przeniósł starostę Benedykta Bier- 
asokiego z Brzozowa do Mościsk, tudziż komi- 
sarzy powiatowych Wincentego Gąsiewicza z 
Brzozowa do Cieszanowa, hr. Władysława Ruso- 
okiego z Kołomyi do Brzozowa. 


Wiedeń 2 msja. Do Tagesbote aus Mähren piszą 
z Wiednia: „Pierwotnie istaiał zamiar, aby z oko- 


Madryt 20 kristnia. 
liczności podróży N. Pana do Galicyi i Bukowiay od- 


Od miesiąca przeszło pracuje Cabrera nad pro- | być wielkie manewra nad Sanem między Przemyślem » ; lutego 1875 r. i ; nawet tem, że usiłowania te nie odnosiły długo skutku 
jektem swzm pacfikacyjoym, bez innego rezultatu, | a Sądową Wisznią, na które ściągnąć miały par W dowód czego itd. Wilhelm. Niemniej mylnem jest twierdzenie drugie (Fi ), jakoby | tar} niezmordowanie dalej — i dotarł się życia. Zama- 
jak ten, że odwiódł kilku indywiduów od karlisto- | kie wojska należące do kometdy naczelnej w G:- poświadozsją : z loteryi fantowej nie uczyniono właściwego użytku, lecz | rznięty począł oddechać, krew weszła w obieg i Jare- 


utworzono fandacyę jakąś własnego imienia; albowiem 
w tej drugiej sprawie osoba moja była czynną — za moją 
== |inicyatywą przyszła do skutkn loterya, uważam przeto 
za swój obowiązek odeprzeć zarzut, nie raający żadnej 
podstawy. 

W jesieni 1873 r., zostawszy obrany prezesem Tow. 
pedagog., a widząc, że brak kasy pożyczkowej, w którejby 
bez wstydu i krzywdy mogli zapożyczyć się w potrze- 
bie pp. nauczyciele, stanowi wielką lukę w rozwoju te- 
goż Tow., pragnąłem z całego serca zgromadzić na ten 
cel fundusze. Udałem się przeto z prośbą do pp. Sta- 
rostwa, chętnych zawsze dla sprawy zacnej, aby mi u- 
życzyli poparcia swego. Z całą serdecznością przychylili 
się oboje pp. Merklowie do mego zamiaru. Uprosiłem 
przeto p. Celestyrę Kotarską i p. Merklową na kolek- 
torki do zbierania fantów. Hr. zaś Romerową i hr. Włod- 
kową wraz z kolektorkami, jako gospodynie balu. Pan 
starosta z całą swą znaną zacnością zajął się nzyska- 
niem pozwolenia od ministerstwa na loteryg fantową, 
rozpisywaniem do różnych miejsc zaprosin i wezwań, 
by x pożytkiem dla celu nastąpiła rozsprzedaż losów. 

Poświęcenie kołektorek z uszczerbkiem zdrowia i cza- 
su i znana zacność tych peń, były powodem, że lcterya 
wypadła nadsp: dziewanie korzystnie — bal udał się świe- 
tnie, zebrano ogólem 725 złr. Wszystkie zebrane pieniądze 
złożyły kolektorki zaraz na balu w ręce moje i prof. gimna- 
zyum, Klinga. Nazajutrz zebrani w domu pp. Merklów, 
uchwaliliśmy dla kasy pożyczkowej Tow. pedagog. deć 
200 złr., dla biednej młodzieży szkolnej 145 złr. — a 
z reszty utworzyć stały fandusz na przyszłość ku wspat- 
ciu młodzieży szkolnej; kupiono przeto 4 obligi za 379 
złr. 68 c., resztę umieszczono w kasie oszczędności. 

W obec kilkudziesięciu nauczycieli zdałem sprawę 
wraz z prof, Klingem z przebiegu czynności — w ręce 
zarządu Tow. pedagog. oddano 200 złr., z czego utwo- 
rzono kasę pożyczkowę, która dobrą czyni przysługę 
Zgromadzenie wydelegowało 2 nauczycieli, dla złożenia 
szczerej podzięki zacnym kolektorkom — umieszczono ar- 
tykuł o całej sprawie w Dz. Polskim, oczywista prze- 
to z tego, że cała ta sprawa nie była w ukryciu, lecz 
publicznie traktowana, publicznie ogłoszona. Że p. Fi. 
o tem nie wiedział, lub wiedzieć nie chciał — że nie 
czytał doniesień umieszczanych w tej sprawie, to nie 
nasza wina. Mylnem jest również dalsze twierdzenie, ja- 
koby z reszty fanduszów, utworzono fuudacyg imienia 
p. starosty — albowiem ja układałem statuta, te były 
dyskutowane na Zgromadzeniu, składającem się z pp. 
starosty, dyrektora gimnazynm, burmistrza miasta i mnie 
niżej podpisanego. Uzyskano potwierdzenie statutów w 
Namiestnictwie i w skład Zarządu wchodzi każdoczaso- 
Koźmiana. wy starosta, dyrektor gimnazyalny, burmistrz m. Jasła, 

— Przeglądu krytycznego Nr. 7 zamieszcza w so-|a jeżeli jest jakieś odznaczenie, to mej osoby, gdyż je- 
bie 16 rozbiorów, oraz sprawozdanie z czynności Aka- | stem dożywotnim członkiem, i po mojej dopiero śmierci 
demii umiejętności. Następujące prace są rozbierane : |lub rezygnacji, może być inny członek przybrany. 
Ojca Prokopa (Leszczyński) „Żywoty Świętych Peń-| Resztą fantów, których osoby z dalszych stron nie 
skich“ dwa tomy; Zarańskiego „O zmianach konie |odebrały, lecz dla wsparcia młodzieży szkolnej przezna- 
cznych w nauce dziejów;* „Pamiętniki hr. Wawrzyńca | zono, rozprzedano w poście w tym roku i z zebranej 
Engestróma posła szwedzkiego* przekład Kraszewskiego; | kwoty rozdano na ręce dyrekcyj 50 złr. dla ubogiej 
Dr Caro Druga część zbioru dokumentów do dziejów | młodzieży, a resztę przyłączono do fanduszu dla zaku- 
polskich z r. 1417 — 1424, którym autor dał tytuł: | pna nowej obligacyi. 

Liber Cancellariae Stanislai Ciotek; Sowińskiego|  Mylnem jest nakoniec twierdzenie p. Fi., że mło- 
„Słownik muzyków polskich;* Józefa Louis „O prawnem | dzież tutejsza mało, lub nic z tych składek nie otrzymała 
znaczeniu podpisów na wekslach;“ Settegarta „Ho- i wśród ostrej zimy biedowała, bo młodzieź w r. 1874/5 
dowla zwierząt* przełożył i uzupełnił Aleks. Trylski;|otrzymała: 1) z loteryi fantowej . . . . 145 złr. 
Michała Girdwójnia „Anatomia pszczoły;* Marcellego| 2) ze zwróconej z Minister. taksy od loteryi 30 „ 
Nenckiego „O barwnikach indygów w moczu“ (poj 3) z rozprzedaży reszty fantów . . . . 50, 
niemiecku); Dr A. Zielewicza „Naczyniak pojedyn-| 4) z teatra amator. na korzyść młodzieży 120 „ 
czy i guz jamisty;* Dr Jarnatowskiego „Oko cho-| 5) z Towarzystwa pomocy naukowej . . 365 „ 
rego jako środek rozpoznawczy; * Romualda Hju bego „Rotyj 6) nareszcie ze składek zobr. przez X. D.i M. 100 „ 
przysiąg krakowskich z końca 14go wieku;* Dr Bau- Razem 810 złr. 
donin de Courtenay „Rozbiór gramatyki polskiej} Cyfry te wymownie świadczą, czy młodzież była 
X. Malinowskiego;* Petyskusa „Mitologia“ przekład |skrzywdzoną i opuszczoną; — że s8% jeszcze i dziś bie- 
Anast, Dzieduszyckiej; Lucyana Siemieńskiego|dni, to prawda, lecz trzeba mieć na względzie liczbę 
„Portrety literackie“ tom 4ty. młodzieży i stosunki tutejsze majątkowe nie Świetne — 

— Doszedł nas dziś następujący telegram z Biały: |to jedno jest pewnem, że podobne artykuły, jak p. Fi., 
Deputacya miasta Kent z burmistrzem Dołkowskim na|nie przysporzą pomocy dla biednych. 
czele wręczyła Dr Stiasnemu dyplom honorowego o- X. Leon Sroczyński, 
bywatelstwa w uznaniu znakomitych zasług w obronie c. k. inspektor szkół ludowych. 
praw kraju z poświęcenia dla dobra powszechnego naj — Czytamy w Gacie Lwowskiej: Tęsknota do 
stanowisku nadzwyczaj trudnem a ważnem, Chełma nie przestała jeszcze wybierać ofiar z pomiędzy 

— W Podgórzu na skutek rezygnacyi p. Karola Re- | pewnej części galicyjskiego ruskiego duchowieństwa. 
sza, obranego pierwotnie zastępcą burmistrza, przystą- | Przestaliśmy zapisywać pojedyńcze fakta wyjazdu a ra- 
piono do ponownego wyboru, A ten wypadł na Radnego |czej ucieczki do Chełmskiej dyecezyi; mówimy ucieczki, 
P- Franciszka Rehmana. Ee i albowiem samowolne, zazwyczaj tajemnicą osłonione o- 

— Dnia 1 maja o godzinie 9'/ą wieczór widziano | puszczanie urzędów duchownych i przenoszenie się chył- 
|" Wróblowicach oboko Swoszowice wspaniały meteor|kiem po za granice monarchii austryackiej nie zasłu- 

wielkości głowy, o jasno zielonem świetle, przelatujący |guje na inną nazwę. Dziś uzupełniamy tę piękną sta- 
poziemo z północy ku południowi, a zostawiający za |tystykę kilku dalszemi datami. Ks. Jędrzej Dyduniak, 
sobą smugg podobnego światła, którą kilka sekund mo- |koopefator z Gródka, ks. Włodzimierz Milko, admi. 
żna było widzieć, aen nistrator Grąziowy, ks. Teodor Bobikiewicz, admi- 

— Piszą nam ze Skawiny: nistrator Koniuchowa, ks. Paweł Iskrzycki, koopera- 

Dnia 29 kwietnia o 4ej po południa popełniono na|tor z Bouszowa i ks. Szymon Salwicki kooperator z 
osobie Jana Misia, z targu ze Skawiny do Kaszowa | Hołowecka górnego, opuścili w ostatnich miesiącach swo- 
wracającego, pod lasem Skawińskim zbrodnię rozboju. |je urzędy kościelne i uciekli do dyecezyi Chełmskiej. 


ma wrócił do życia. Można sobie wyobrazić tryumf żan- 
darma, którego szlechetny czyn i energia, wiedziona u- 
czuciem ludzkości, zasługują na jaknajzaszczytniejsze 
uznanie. Podając jednak publicznie imię dzielnego żan- 
darma Wadasa, nie możemy odmówić także tej saty- 
sfakcyi obu panom lekarzom. Nazywają się Hladyj i 
Pordes. RAJ 

— Zeszyt 5 Przewodnika naukowego i literackie- 
gó wychodzącego, przy Gazecie Lwowskiej, zawiera: 
Kościelne stosunki w pierwotnej Polsce (dok ) przez 
Dra Antoniego Małeckiego; O malarstwie historycznem 
dzisiejszej epoki (dok.) przez Władysława Łuszezkiewi- 
cza; Starostowie ruscy i lwowscy przez hr. Maurycego 
Dzieduszyckiego; Ktzyżacy w Polsce w r. 1497 przez 
Dra Xawerego Liskego; Stanisław August w Grcdnie 
(dok.) przez Dra Antoniego J...; Rzymscy satyrycy upa- 
dającego cesarstwa; Przegląd krytyczny: Liber Oan- 
cellariae Stanislai Ciołek. Ein Formelbuch der 
polnischen Kónigskanzlei etc. v. Dr J. Caro. Rə- 
cenzya przez L— e. 

— Zedzyt 9ty Przeglądu ' Lwowskiego zawiera: 
„Wiekowy proces;* — „Wołyń, Podole i Ukraina pod- 
czas powstania Kościuszkowskiego (dok.);* — „Rozwią- 


licyi. Atoli z powodu, że monarcha zwiedzić ma Hr. Eulenburg, Falk. 
kreja północne nie jako wódz naczelny wojęka, 
lecz jako ojciec kraju, pedróż ta przeto mieć bę- |= 
dzie charakter przeważnie polityczny; dalej ześ z 
uwagi, że w Galicyi żniwa zaczynają się dopiero w 
z. większe zaś manewra i ćwiczenia wojsko- 
we byłyby dla nich szkcdliwe, postanowiono prze- 
to ograniczyć przegląd wojska tylo na zwykłe re- 
wie załogowe. 

W ogóle tegoroczne większe ćwiczenia wojskowe 
ograniczone będą na koncentrowanie wojsk w ró- 
żnych komendach naczelnych i wojskowych; wiel- 
kie manewra zaś, podobnie jak w przeszłym roku 
pod Totis i Brandeis na ten rok odroczone zosta- 
uą. Tylko obóz pod Bruck i pomieszczorą tamże 
szkoły strzelców, zwiedzi N. Pan raz w roku bie- 
żącym i w końcu obecnym będzie na trzechdnio- 
wych manewrach“, 

— Wiadomości z sejmów kratonzch nie zawie- 
rają nic uws i neg”. radze s je o 
Stuij Y ar polową, te PE aT d ma 
tnie w tym sejmie braro pod cbrady. Sejm sty- 
ryjski pomimo zaanej odpowiedzi namiestnika 


wskiej chcrągwi. Złudzenia, które towarzyszyły 
wstąpieniu na tron króla Alfonsa, znikają jedae po 
drugich, a to nie z winy panującego, ale z powo- 
du uporu ministrów, którzy prowadzą sprawy 
wbraw uczuciom prawdziwych stronników dynastyi 
i interesom zachowawczym a niezyskując wcale dla 
tego więcej dla morarchii dziedzicznej partyzantów. 
otąd bowiem największa część stronnictwa tak 
zwatych konserwatystów z rewolucyi 1868 r, ra- 
dyżałów i republikanów, niechce przyjąć za zasadę 
ani za podstawę królewskcści tylko wsze: hwładz- 
two ludowe, osoba króla może według nich być 
dyskutowaną z wszelką swobodą. Mniejsześć tylko 
tego wyżej wspomnianego stronnictwa, stawia po 
za wszelką dyskusyą zasadę dziedziczności i osobę 
króla. Inni, jak Serrano, zachowują milczenie któ- 
rego przeniknąć nie można, lub dają się słyszeć z 
wątpliwem słowem. Ostataiem oświadczeniem Ser- 
rama, który ma się udać do swych dóbr La Granja, 
było, że niechce się więcej zajmować polityką. 
P. Canovas, który zawsze woli rowolucyonistów 
niż prawdziwie dyastycznyach, który sam zresztą 
liberalnej", chce, aby to stronni- 
g dalej i rosło w siłę i liczbę 


Kronika miejscowa | zagrani 
Kraków 3 maja. Wczoraj odbyło się roczne 
Zgromadzenie ogólne Towarzystwa Strzeleckiego. Komitet 
ustępujący składając sprawozdanie z czynności swoich 
w roku ubiegłym; podał do wiadomości Zgromadzenia, 
że pamięć tyloletniego i tak dobrze Towarzystwu zasłu- 
żonego gospodarza swego, Ś. p. Edwarda Graffa uczcił 
przez urządzenie nabożeństwa żałobnego za duszg zmarłego 
i przez wymalowanie jego portretu, który ma być w nowo 
odbudowanej sali Towarzystwa zawieszonym. Potem Zgro- 
madzenie wyraziło swoje uzaanie dla Prezesa swego Lu- 
dwika Zieleniewskiego za jego gorliwe zajmowanie 
się sprawami Towarzystwa i załatwiwszy różne czynno- 
ści gospodarcze przystąpiło do wyborów. 

Prezesem wyb:ano ponownie p. Ludwika Zieleniew- 
skiego,- wiceprazęsem p. Augusta Juliusza Johna, 
sekretarzem Mary Dworskiego „skarbnikiem Adama 
Krywulta, gos „ami Antoniego Chmurakiego i 
Teodora Riedla. 

Do Komitetu wybrani po. Stockmar, Teodor Ba- 
ranowski, Glixelli, Kiciński, Jerzy Goebel, 
Rudolf John i Stanisław Armatys. Zastępcami pp. 
Poller, Heurteux, Heffelmayer i Trau- 
czyński. 

— Radca dworu Nórdling, szef kolei austryackich, 
oraz radca dworu Bisehoff przejechali dziś tędy 
z Wiednia udając się do Tarnowa w sprawie kolei Tar- 
nowsko-Leluchowskiej. 

— Na wystawę Towarzystwa Sztuk pięknych nade- 
szły obrazy: Wojnarowskiego „Modlitwa“ ; Wandy Woj- 
narowskiej „Dzieci bawiące Się książką z obrazkami“, 
kopia z Gliemana, i dwie skwarele tejże, Brzostowskie- 
go: Krucyfix, rzeźba z drzewa. 

— Magistrat ogłasza konkurs zą pomocą ofert celem 
oddania w przedsiębiorstwo budowy szkoły miejskiej na 
Kazimierzu. Szkoła ta stanąć ma na placu Wolnica, 
koszta obliczone są do 61,619 złr. 26 cent. Warunki 
licytacyi plany i kosztorysy złożone są w biurze ekono- 
micznem. i 

— Zeszyt 11ty Przeglądu Polskiego na maj mieści 
w sobie: „Dramat bez nazwy, obraz sceniczny w 5ciu 
aktach,“ przez bezimiennego autora;— „Kilka 
rysów z dziejów Mohilewa (nad Dnieprem),* przez A, 
Szarłowskiego;— Korespondencya z Poznania **;— 
Przegląd literacki, przez Dr P. i Ludwika Powidaja;— 
Teatr, przez S-i;— Przegląd polityczny, przez Stanisława 


zbiorowa „Warta,„;— Listy z Wiednia i Wielkopolski; 
Kronika;— z Rzymu;— ze Lwowa. 

— Nr 18 Gazety sądowej warszawskiej zawiera: 
Postanowienia i rozporządzenia rządowe; — Kilka słów 
w odpowiedzi na artykuł p. A. Umienieckiego p. t.: 
„Przed upływem terminu prekluzyjnego upadłość na 
żądanie wierzycieli zniesioną b,ć nie moża;* — Juris- 
prudencya senatu (cywilna); — Sądownictwo gminne;— 
Korespoudencya ze Lwowa; — Kronika zagraniczna ; — 
Wiadomości bieżące krajowe i zagraniczne; — Przewo- 
dmik sądowy; — Odcinek: O stanowisku prokuratora 
w obec sądu karnego (c. d.). 

— Temt dniami znaleziono w Wiedniu w Nenler- 
chenfeld dwie stopy ludzkie związane szpagatem. 'Prze- 
raziło to wszystkich i rozpoczęto bardzo zabiegliwie 
śledztwo, zwłaszcza, że jeden mieszkaniec tego przed- 
mieścia zgłosił się do policyi z doniesieniem, iż zapew- 
ne SĄ to reszki jego syna, który zeszłego lata po bitce 
w tej okolicy zniknął bez wieści. Lekarze dali zdanie 
swcje, że są to stopy mężczyzny dorosłego. Wywiedzia- 
no się jędnak tyle, że jakiś woźnica jadąc wieczorem, 
zrzucił te nogi zawinięte w papierze i pojechał dalej 
Na szczęście odsznkano woźnicę z opisu osoby, wozu i 
koni. Ten istotnie przyznał się do czynu i podał na 
usprawiedliwienie swoje co następuje: Na Singergasse 
był sklep z przysmakami, który w końcu kwietnia zwi- 
nięto i zostawiono+w nim dwie łapy niedźwiedzie. Wi- 
siały ona przez całą zimę w oknie, lecz nie znalazły 
amatora, ale za to straciły nieco na świeżości. Przy u- 
przątaniu sklepu darowano te łapy rzeczonemn woźnicy 
a on je przyniósł do domu i kazał żonie ugotować 
Po odarciu łap ze skóry, zapach ich nie mógł trafić do 
gustu woźnicy, jadąc więc gdzieś za miasto, wziął je 
sobą, żeby je porzucić. Dopiero po tem zeznaniu we- 
zwano anatomów i zoologów, którzy sprawdzili, iż nie 
są to stopy ludzkie, ale łapy niedźwiedzie. 

— W Berlinie zaprowadzono z urzędu naukę języka 
francuskiego dla urzędników pocztowych i z czasem ma 
ona być także zaprowadzoną przy wszystkich tych urzą- 
dach, które mają dyrektorów. 

— Telegram z Nowego Jorku z d. 24 kwietnia do- 
niósł był, że w Nowym Orleanie spaliły się trzy pa- 
rowce; przyczem wiele osób straciło życie. Późniejsze 
doniesienie mówi, że jeden parowiec zapalił się, a mnó- 
stwo ciekawych popłynęło łódkami do dwóch innych pa- 
rowców stojących w pobliżu, aby się z ich pokładu 
przyglądać pożarowi. Niebawem jednak gorejący paro- 
wiec wpadł na te dwa ludźmi zapełnione i zapalił je. 
Wszyscy rzucili się w wodę, bo nie było innego ratunku 
i około stn ludzi utonęło. 

— Wystawa nioustająca Towarzystwa Przyjaciół sztuk 
pięknych w biskupim pałacu przy ulicy. Franciszkańskiej, 
otwarta codziennie od godziny |iej do 4ej prócz po- 
niedziałwu. Wstęp w niedzielę 15 centów, w dnie po- 
weugdnie 30 centów. 

- D. 1go maja pochmurno, chwilami deszcz; - 
metr od 3'8 doszedł do 9'4 R. Dnia 2 dałośś! psia 
metr od 10 doszedł do 12:6 R, Barometr idzie w górę; 
dnia 3 maja o godzinie 6ej rano stan jego był 330.84 
termometru 12:0 R. Wiatr północno-wachodni zimny. 


— We wtorek dnia 4 maja: Śgo FI lęczen- 
nika i Śej Moniki panny, kid BRRR 


mowej, której uspokojenie bronią łub 
ugodą obiecywano mu jako bliskie. 

Don Carlos zawsza jest pełen zaufania w swe 
siły, a rachuja na rozbicie liberałów. Nadzorują 
bardzo ściśle w wojsku Karlistów oficerów i pod- 
oficerów pm ds z armii konstytucyjnej s wstę- 
pojących w służbę don Carlosa. Mówią, że rząd 

óla Alfonsa udzieli Cabrerze wszystkich tytułów 
i honoruw, jakich go pozbawił Don Carlos. 

W armii konstytucyjnej oficerowie artyleryi bar- 
dzo są nieukontentowani. Niechcą oni uznać wyż- 
szych stopa, nabytych przez dawniejszych kolegów, 
którzy przeszli bzli do Karlistów, a potem skorzy- 
stali z propozycyi rządu, i wrócili do armii kon- 
stytucyjnej, jako przełożeni swych dawnych kole- 
gów, co pozostali wiernymi a mniej szybko swan- 
sowali Ten sam rodzej niezadowolenia i różne 
Poe, dają się widzieć i w innych rodzajach 

Kariiści, którzy wzięli warownię As , przy je- 
dnym z mostów w Bilbao, i dali 5 NA cdebzać 
nazajutrz liberałom, zabrali z sobą 60 jeńców, ka- 
sę, proch i kule. To właśnie było ich celem, ani 
mogli myśleć o utrzymaniu się w posiadaniu fortu. 

ak wigo owa mniemana wygrana liberałów, była 


czysto negatywną. 
W dzień św. Wincentego Ferreryjskiego patrona 


W sejmie salzburgakim, który już został zam- 
kniętym, toczyły się żywe rozprawy nad wnioskiem 
p. Lienbachera o zmianę ordynacyi wyborczej; 
liberalni odrzucili ten wniosek. 


cyę dep. Madarasza co do języka urzędowego na 
zolejac. 


N. Pan sankoyonował uchwalony na poprzedniej 
sesyi sejmowej projekt ustawy o uznaniu drogi z 
Rzeszowa na Głogów i Nisko do Nadbrzezia za 


krajową. 


KŻ ZZ DŻ ZZŻZŻ. ZSS == ea 


two, przemysł 
Tygodnik Finansowy. 


Przed niedawnym jeszcze czasem składano 
przyczynę ospałego rachu w tranząkoyach pra, 


zanie zagadki“ (c. d.);— „Paryżanie Bulwera;“— Księga 


wych na karb zbytniej lękliwości, wymieniając przy- 
tem zawsze między pobudkami, które mh ch 
żywić powinny, niezmierną obfitość pieniędzy znaj- 
dującą się w ręku banków wiedeńskich  Tymcza- 
sem kupon wiosenny i krótka chwila zwyżki wy- 
starczyłyby na zupełne wyczerpnięcie się tych prze- 
sadnie obliczonych sum zapasowych. 

W Wiedniu w tej chwili ukazał się raptem 
wielki brak pieniędzy, który od razu wstrzy- 
mał wszelkie zapędy giełdowe i ułatwił kontrmi- 
nie pokrycie zobowiązań na koniec miesiąca przy- 
padających, wpłynęło to szczególnie na obniżenie 
się w ostatnich czasach kursu lombardów, do czo- 
go sig i edroczenie ogólnego zgromadzenia akoyo- 
Naryuszów przyczyniło, bo przez to kwesty p”sta- 
nowienia wysokości dywidendy z ostatniego roku 
pozostaje w zawieszeniu. - 

Dzienniki wiedeńskie zosteją w taierdzeniach 
swoich w zupełnej sprzeczności z sobą. Ile razy 
do rządu się odzywają, przedstawiają smutny 
stan przemysłu, wymagający spiesznej pomocy rzą- 
dowej, zwracając się zaś do publiczności, mówią © 
świeżo ożywionym ruchu w produkcyi, który: zapa- 
By PZ wyczerpuje. ; 

rawdą zaś jest, Że przemysł nie ma dostate- 
cznego zatrudnienia z braku konsumentów, któ- 
rych grono uszczupliło powszechne zubożenie, ja- 
kie krach sprowadził, ale znów do wyraźaego u- 
padku przemysł się nie chyli, a będąc przeważnie 
powa nie wiedeńskim, zakwitnąćby mógł 
atwiej, żeby system centralizacyjny wszelkich za- 
sobów pieniężnych, mogących go wspierać skute- 
cznie, do Wiednia nie ściągał. Pieniędzy zaś w 
Wiedniu od czasu przesilenia nigdy za nadto nie 
było, a zapasy, które się tylko sangwinicznym za- 
zapatrywaniom niezmiernemi zdawały, wyczsrpnię- 
te zostały przez kupon kwietniowy, przez kilku- 
tygodniowy ruch na giełdzie, przez pożyczki kon- 
traminy berlińskiej zaciągane w Wiedniu w czasie 
kiedy bank berliński, oddalając weksle czysto-fi- 
nansowe wspierać jej nia chciał, i przez przygoto- 
wania do wypłaty kuponu majowego. © 

Skutkiem okazującego się braku pieniędzy, któ- 
ry na posługiwanie się krótko-terminowym lombar 
dem (Kostgeschaft) nie pozwalał, kursa przeszło- 
tygodniowe cofnęły się o kilka guldenów. Z wy- 
jątkiem lombardów, które pokrywanie się kontra 
miny jako tako podtrzymywało, i które skutkiem 
tego ze 140 na 142.50 się podniosły, reszta akcyj 
kolejowych doznała strat mniejszych lub większych. 
Między innemi akcye kolei państwa spadły z 301.50 
na 299, Karola Ludwika z 237 na 235.50. Naj 
dotkliwszej straty doznał kurs akcyj towarzystwa 
żeglugi dunajskiej, spadając z 452 na 439; po nim 
kurs -akcyj banku austro-egipskiego z 183 na 177.50. 
Akcye zakładu kredytowego spadły o 2 złr., inne 
bankowe papiery zniżały się w tym samym sto- 
sunku. Obniżył się też kurs dewiz i walut. 

Powszechny brak pieniędzy wpłynął i na poło- 
żenie banku narodowego. Obieg asygnat powię- 
kszył się o 5 milionów w Ciągu ostatniego tygo- 
dnia i w tym samym stosunku zmniejszyły się 
też jego rezerwy. 


Losowanie obligacyj indemnizacyjnych 
d. 30 kwietnia. 


Fundusz indemnitacyjny Wielkiego Księstwa Kro- 
kowskiego. 

Na 5O zir. z kuponami: Nr. 245; 

na #00 złr. z kuponami: Nr. 262, 290, 344, 
384, 398, 461, 668, 820, 882, 986, 1,114 1,220; 
1,368, 1,471, 1,526, 1,724, 1,769. 

na OO zir, z kuponami: Nr. 128, 144, 276; 

na #000 złr. z kuponami: Nr. 25, 169, 225, 
251, 642, 774, 900, 1,220, 1,223, 1,322, 1,395; 

na OQO złr. z kuponami: Nr. 85; 

i lit AA. Nr. 184 na 400 złr., Nr. 236 na 150 
złr., Ni. 248 na 1000 złr., Nr. 250 na 400 złr., 
Nr. 282 na 2000 złe, N:. 283 na 2100 złr., Nr 
286 na 100 złr., Nr. 291 na 950 złr., Nr. I. 69 
na 53,180 złr., Nr. 69 z częściową kwotą 4650 
złr 


Fundusz indemnizacyjny Galicyi zachodniej. 

Na BO złr. z kuponami: Nr. 58, 639, 668, 
695, 849, 1,003, 1,151, 1,192, 1,474, 1,740, 2,225, 
2,251, 2296, 2,614, 2,683, 2,866, 2,904, 3,095, 
3,213, 3,227, 3,880, 3,391, 3,414, 3,508, 3,570, 
3,637, .3,767, 3,834, 3,837, 4,062, 4,138, 4,224, 
4,430, 4,480, 4,750; 

na 400 złr. z kuponami: Nr. 
296, 483, 512, 743, 1,430, 1,615, 
6, 2,168, 2,247, 2,326, 
2,926, 3,045, 3,062, 
3,494, 3,686, 3,761, 
4,229, 4,683, 4,985, 
5,620, 6,149, 6,266, 
6,560, 6,698, 6,712, 
8,371, 8,390, 8,712, 8,739, 
9,017, „185, 9,196. 9,200, 9,210, 9,266, 
9,315, 9,320, 9,895, 9,900, 10,075, 10,132, 10,326, 


83, 86, 229, 
1,631, 1,731, 
2445, 2,552, 
3,128, 
3,811, 
5,038, 
6,341, 
6,755, 


SOF 
o 
Re 
s 
o 


10,526, 10,695, 10,877, 11,006, 11,100, 11,125, 
11,275, 11,354, 11,643, 11,844, 11,894, 11,994, 
12,201, 12,254, 12,256, 12,550, 12,567, 12,846, 
12,966, 13,060, 13,282, 13,400, 13,531, 14,059, 
Kurs papierów ì pieniędny. 
KMraków 3 maja. |iądaję | pinsa 
£rebro austrynokie za 100 «r. . | 104 50 || 102 50 
Kupony srebr. płatne 104 ~- | 102 
Kul papier. za 100 rub „ [154 ~- || 152 60 
Pruskie En E ASS: 50| 54 - 
Dekat austrynoki 1 sstuka . . . . . . 530| 5 22 
dor | ARKA < 3 s: %-w 0 8 96| 8 80 
Indemn. galio. za 100 sł. 87 76|| 86 25 
4%, KASTRW. » . 77 --|| 76 60 
59, LA asia wi i6 6 —| 33 — 
e L zam CE 
kpnaa. VZaatawno) Gal. Zakłada zGiDzpn| 91 — | 90 -- 
n „ (ESATE 18 Lpłbn| 93 --| 91 — 
7 m m w Krakowie 20 i pł.bu| 100 — | 99 — 
j hipoteemme . . . . . że 92 26|| 91 26 
6, „ sakł. kred, włoś. 100 sł. 100 —|| 98 — 
b „oblig. poł. węg., 120 sł. . |101 —| 99 -~ 
Losy pr "ig: e N EN aa 84 50|| 82 — 
Akoye bankn dla Han. i Przem. z40°/, | 80 —| 75 — 
Prio 100:PRODS iinoa e 90 —| 85 — 
Akoye aa, x 247 — | 245 -— 
w s»  Lwowsko-Ozorn. sł. 200. . . 141 - |1438 -- 
„ „  Warszaws.- Wied.rb.60, . . . | 91 — | 90 — 
id Król. Polsk. s.I.r.100 . . z - n ~ 


15,062, 
15,674, 
16,192, 
16,983, 
17,671, 
18,399, 
19,869, 
20,375, 
20,722, 
21,719, 
22,717, 
22,842, 
23,563, 
23,820, 
24,955, 
25,586, 
26,020, 
26,389, 
26,657, 
26,832, 


aiąg nastąpi.) 


Paryż 30 kwietnia. Chemik Dumas zapowiedział, 
że niebawem ogłosi Środek przeciw robaczkowi winnic 
(pylowera). Powiadają, że ma być nim Siarczyk Wọ- 


glanu Potasu. 

Przyjechali do Krakowa od dnia 30 kwietnia 

= do 3go maja. ż 

HOTEL WIKTORYA: Ks. Jerzy Czartoryski z fa- 
milig z Wiednia, Karol Czermak z Wiednia, Wacław 
Szymański z Warszawy, Jan Wolański z Kongresówki, 
Józef Gryglewicz z Kongresówki, Ernest Sametz z Wro- 
cławia, Henryk Oberlander z Drezna, Wincenty Kowal- 
ski z Podola, Karol Friedmann z Gliwic, Daniel Müller 
z Wiednia. 

HOTEL pod RÓŻĄ; Henryk Trazy Gould z familią 
z Krościenka, Wilhelm Hoffman z Gliwic, Juliusz Kohn 
z Cieszyna, Ludwik Mliczko z Węgier, Leon Syroczyń- 
ski i Mikołaj Żołatnicki z familią właś. dóbr z Rosyi, 
Juliusz Budzikiewicz z Pesztu, Stanisław Derych z żoną 
wł. dóbr z Czanowic, Marya Zakrzeńska z famili wł. 
dóbr z Kongresówki, Józef Figur z Wiednia, Stefan 
Rakowski właśc. dóbr z Kongresówki, Ignacy Lodo ze 
Lwewa, Stanisław Olszewski z Wadowic, Franciszek 
Pohl z Wrocławia, A. Chwalibóg z córkami właś. dóbr 
z Kongresówki, Aloizy Friedman z Berlina, A. Lewicki 
ze Lwowa. 

HOTEL SASKI: Marceli Rohosiński wł. d. z Kon- 
gresówki, Ludwik Katerle właśc. dóbr z Kongresówki, 
August Dunin właś. dóbr z Galicyi, Leopold Stein ze 
Saksonii, Walenty Pawłowski z Warszawy. 

HOTEL POLLERA: Leopold Kirstein z Bremen, 
Jakób Roselpacht z Samoklęsk, Ludwik Kuhn z Greig, 
Wojciech Amrand z Wrocławia, Teodor Kuntze i Fer- 
dynand Helly z Sternbergu, Henryk Renker i Franci- 
szek Bienenfeld z Wiednia, Stefan Jędrzejewski z Ga- 
licyi, Tobiasz Hellman z Tarnobrzegu. Fryderyk Sey- 
dlitz z Boran, Paweł Huck z Wrocławia, Karol Roth 
z Prus, H. Pringsheim z Opola, Dr Rudolf Haschek 
z Wiednia. 


14.126, 
15,134, 
15,967, 
16,314, 
17,359, 
18,003, 
18,649, 
20,004, 
20,390, 
21,072, 
21,796, 
22,762, 
23,259, 
23,638, 
24,370, 
25,296, 
25,837, 
26,050, 
26,493, 
26,792, 
27,154, 


14,501, 
15,216, 
16,040, 
16,358, 
17,533, 
18,140, 
19,164, 
20,028, 
20,534, 
21,312, 
21,924, 
22,771, 
23,331, 
23,645, 
24,571, 
25,403, 
25,879, 
26,129, 
26,497, 
26 801, 
27,160, 


14,768, 
15.660, 
16,123, 
16,528, 
17,557, 
18,225, 
19,691, 
20,244, 
20,616, 
21,405, 
22,520, 
22,781, 
23,398, 
23,721, 
24,703, 
25,424, 
25,900, 
26,238, 
26,527, 
26,826, 
27,204. 
(Dalsty 


15,004, 
15,664, 
16,150, 
16,865, 
17,665, 
18,311, 
19,697, 
20,344, 
20,645, 
21,560, 
22,657, 
22,818, 
23,472, 
23,791, 
24,869, 
25,562, 
25,994, 
26,347, 
26,621, 
26,829, 


14,067, 
15,107, 
15,887, 
16,237, 
16.992, 
17,732, 
18,547, 
19,873, 
20,380, 
21,014, 
21,771, 
22,759, 
23,236, 
23,583, 
24,112, 
24,971, 
25,727, 
26,044, 
26,489, 
26,747, 
27,001, 


(Nadesłane.) 


Celem sprowadzenia hamburskich losów oryginalnych, 
połówki po 1 tal. można polecić jak najlepiej kolektę 
p. Steindeckera. _Dammihorstrasse w. Hamburgu. 


Szczęśliwy wygrywający. 


Depesze telegraficzne. 


Bregencya 2 maja. Sejm zatwierdził zam- 
knięcie rachunków z r. 1874 i proliminowane na 
r. 1876, zaprowadzając 311/%/, dodatku do podat- 
ków stałych na fundusz krajowy i 3%,/, na fan- 
dusz indemnizacyjny. W końcu uchwalono usta- 
wę zaprowadzającą podatek od psów. 

Gravesa 2 maja. Wysłuchawszy mszy św. i 
pożegnawszy naczelników władz Świeckich i ducho- 
wnych na osobnój audyencyi, odjechał N. Pan na 
„Miramarze*, opuszczając port podczas najpiękniej: 
szój pogody, wóród salw działowych i okrzyków 
hurra! tłumnie zgromadzonego ludu, uszczęśliwio- 
nego hojnemi darami na cele dobroczynne. Der- 
wisz pasza był wczoraj i dziś na obiad proszony 
i siedział po prawój ręce Cesarza, który szczegó!- 
ne względy okazywał dla deputacyi tureckiój. U- 
przejmość i łaskawość cesarska sprawiły na lu- 
daości silne wrażenie. 

Gniezno 1 msja. Biskup sufragan Cybi- 
chowski, na którego wydany 22go kwietnia wy- 
rok karny za wykonywanie praw biskupich nie był 
jeszcze prawomocny, wydalony został z Prus i dziś 
gdprowadził go do granicy urzędnik policyi pe- 
znańskiój. 

Paryż 30 kwietnia. Na wczorajszem posie- 
dzeniu komisyi doradczój dla ustawy drukowój o- 
świadczył minister sprawiedliwości, że rzęd pra- 
gnie jak najśpieszniój znieść stan oblężenia, chce 
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CZAS z Wtorku 4 Maja 1875. 


praktycznie i w obecnych okolicznościach dające się 
zastosować rozporządzenia przedsiębreć. Minister 
sądzi, że przyszła sesya parlamentarna będzie 
krótką. Czterech dyrattorów dzienników paryski?b, 
a trzech dzienników prowincysnelnych dało srcją 
opinię o ustawie drukowój. 

Paryż lgo msja. Zapewni ją stanowczo, że 
margr. Harcourt mianowauy bzdzie posłem w 
Londynie, hr. Voguś w Wiedniu, a bar. Bour- 
going w Konstantysopolu. 

Paryż igo maja. Z powodu artykułu Nordd. 
allg. Ztg, który zapewnia, że Fraucya Corocznie 
wydaje 12 miliorów na wspieranie dzienników za- 
granicznych, mówi Monitor, że rząd francuski i 
Zgromadzenie narodowe z wielkiem zdziwieniem 
dowiedzą się o tem doniesieniu. Nordd. allg. Ztg 
przysięgła sobie wprawić świat w zdumienie — i 
TRE słowa. | 

Biarritz 1 maja. Część sił zbrojnych karli- 
stowskich w Nawarza podeioslá rokosz wśród o- 
krzyków żądających pokoju i fueros. Jenerał A guir- 
re, którego rokoszanie wezwali, stanął: na ich czele. 

Rzym | maja. Na posiedzeniu Izby deputo- 
wanych Laporta rozwijał interpelacyę swoją 0 
stosunkach między państwem a kościołem; przypo- 
mniał on postanowienie ustawy o rękojmiach, na- 
ganis? politykę kościelną rządu, i rzekł, że księża, 
a szczególniej wyższe duchowieństwo narusza bez- 


karnie ustawy. Porusza on sposób udziclania przez | rych 


ministeryum ezeguatur biskupom i poczytuje go za 
nieprawny; pyta, dla czego rząd nie wniósł jeszcze 
w Izbio ustawy względem u owania własno- 
ści kościelnej, jak to przepisuje art. 18 ustawy o 
rękojmiach. nister wyznań Vigliani odpo- 
wiada, stwierdzając, Że w ostatnich czasach nie 
zaszedł żaden akt rokoszu duchowieństwa przeciw 
ustawom państwa. Minister odpowiada następnie 
na różne pytania przez Laportę podniesione pod 
względem mianowania księży į eweguatur, i przy- 
rzeka przedłożyć ustawę o zarządzie własności ko- 


ścielnej, która ideom liberalnym i prawom osób|p 


świeckich zapewnia sprawiedliwą opiekę. Minister 
w końcu mówi, że postępowanie rządu odpowiadało 
ustawom i interesom kraju. Prezes ministrów 
Minghetti stwierdza, że opozycya nie żąda ża- 
dnej zmiany w ustawie o rękojmiach, lecz ograni- 
cza się na twierdzeniu, Że takowe nie jest prze- 
strzeganem, a na tem polu nie przyjmuje on dy- 
akusyi. Prazes strów przyznaje, że między 
społecznością liberalną a kościołem zaszło zajście, 
ale w tem zajściu każdy naród musi posługiwać 
się środkami, jakie mu nastręczają jego tradycye, 
ustawy i interesa. — Iatetpelacya Laporty nie 
miała żadnego dalazego następstwa, gdyż tenże co- 
fag} żądany przez siebie porządek dzienny. W po- 
niedziałek Mancini interpelować będzie rząd 
również o stosunki między państwom a kośsiołem. 

30 kwietnia. Król przyjmować bę 
dzie w poniedziałek nuccynsza papieskiego mons. 
Simeoni. 

Kopenhaga | maja. Na posiedzeniu Izby 
niższej przy obradach nad budżetem, oświadczył 
prezes ministrów, że jeżeli budżet nie przyjdzie do 
skutku drogą normalną do Zielonych Świątek, do 
tego bowiem czasu obowiązuje budżet tymczasowy. 
rząd ujrzy się zmuszonym rozwiązać Izbę i uło- 
żyć budżet tymczasowy, odpowiedni potrzebom rzą- 
du. Przewidują tu, że na 101 deputowanych, prze- 
szło 80 będzie głosowało przeciw rządowi. 
Baroda 1 maja. Zwolennicy żony Gajkoware 
(Luzinebey) wywołali zamieszki — a wdowa po Gaj- 
owarze korzystając z niezadowolenia mieszkań- 
ców, kazała ogłosić syna swego Gajkowarem. wi 
sko aresztowało wiele osób i przywróciło porządsk. 

Bombaj 30 kwietnia. Telegram z Barody 
donosi o wybuchu lekkich zamieszek, żonę Gajko- 
wara wysłano do Bombaju; niewiadomo jeszcze, 
gdzie będzie internowaną. 


-Á 


Na porządku dziennym dzisiejszego (dziesiątego) 
posiedzenia Scjmu lwowskiego Jest sprawozdanie 
komisyi budżetowej o projekcie Wydziału krajo- 
wego względem ustalenia posad siedmiu inżynierów 
okręgowych i przyznanie im praw urzędników 
a krajowy. Sprawozdawcą jest poseł C hr za- 
nowski. 

Zresztą sprawa wykupu propinacyj najwięcej zaj- 
muje umysły w kołach sejmowych. Jak donoszą, 
sprawozdanie komisyi jest już w druku. Chwila 
decyzyi zbliża się coraz więcej. Przestaliómy też 
już ogłaszać nowe projekta, Zamieścimy wszakże 
projekt p. Cywińskiego w Sejmie złożony. 

O podróży N. Pana podsją oboe dzienniki szcze- 
góły widocznie przesadzone, ale których tło może za- 
wierać nieco prawdy. I tak Frankfurter Ztg po- 
wiada, że Cesarz przekonał się o niedostatkach, 
prawie ubóstwie kraju, który zwiedza, o czem nie 
wątpimy, sądzimy nawet, że Poznać stan rzeczywi: 
sty dalmackich ludności było celem podróży NPa- 
waż Może być, że jak 0 ba it paz u- 

rżał się, żs przyjęcie JeB o zbyt o ei 
kosztowne na miemikeń0ów tych krain. Uderzyć 
miał Cesarza antagonizm różnych plemion tam c- 
siadłych, że Serby z Włochami pogodzić się nie 


dadzą — ależ właśnie takie spostrzeżenia zdjęte |dy materyału wojennego. 


Kolei cesars. Elżbiety 5°/, za 


przez samego Monarchę są dla niego drogocenne. 

Wozoraj nadleciała tu na skrzydłach starej Pressy 
kaczka, o wyjeździe księcia Don Alfonsa z Gradcu 
i przybyciu do Salzburga. Odwołaną została na- 
tychmiast, Presse powiada, że nie wie kto ją pu 
cit i wjakim celu. Don Alfons jest w Gradcu sle 
spokojnie się zachowuje cała czeredą w obec ener- 
gicznego wystąpienia władzy. Spodziewać się nale- 
ży, że niegodne zamachy więcej się nie powtórzą, 
bo i dzienniki wiedeńskie piszą teraz o księciu 
Alfonsie zupełnie inaczej i podają szczegóły, które 
uspokoić powinny wzniecone zaburzeria w umysłach. 
Zdaje się, że istotnie było wysłane zaproszenie do 
Pragi, albowiem dziś piszą, że miała być z tego 
powodu interpelacya w sejmie, której zaniechano 
gdyż przyszła odpowiedź od hiszpańskiego księcia, 
że do Pragi nie przyjedzie. 

Izba deputowanych sejmu pruskiego, uchwal.łe 
w sobotę, w trzeciem czytaniu, a przeto ostatecznie 
288 głosami przeciw 82, w głosowaniu imiennem 
ustawę o zarządzie majątku kościelnych gmin ka- 
katolickich. Na porządek zaś dzienny zapisanem 
jeszcze było drugie czytanie wriosku Dra Petri, © 
prawach gmin kościelnych starokatolickich do ma- 
jątku kościoła katolickiego. Rząd wniósł też zapo- 
wiedziany już, a przez Cesarza sankcyonowan 
projekt ustawy, o zwinięciu klasztorów wszystkie 
z wyjątkiem trudniących się pielęgaowaniem cho- 
, a do czasu trudniących się wychowaniem 
młodzieży, a to dopóki nie nabędzie się tyle świec- 
kich sił naukowych, aby i te zakony wychowawcze 
można zwinąć. 

Pierwszym mówcą przeciw ustawie o zarządzie 
majątkiem kościelnym, był p. Chłapowski z pod 
Kościana. Izba jednak tak hałasowała w ciągu je 
go mowy, że jak piszą dzienniki berlińskie, nic 
było go wcale słychać. Jest to niegodziwy sposób 
tamowania wolności słowa, a prezes Izby niema 
nawet poczucia obowiązku swego, aby przywołał 
przeszkodników do spokojności. Reichensperger za- 
rzecza rządowi prawa interwencyi w zarząd ma- 
jątku kościoła i dowodzi, że w roku zeszłym więk- 
szość Izby wprost przeciwnie orzekła pod wzglę- 
dem kościoła protestanckiego. W dalszych obradach 
przemawiał jeszcze z opozycyi stary Gerlach, a v 
szczegółowych pierwszy Dr X. Respądek, proboszcz, 
długo mówił przeciw $ 1, a Windthorst z Mep- 
pen przeciw $ 3 i 4. Dalsze obrady poszły spie- 
sznie. 


ich, nie 


silniej są uzbrajsne i tworzą już ścianę nieprzeby- 
tą, a zarazem służyć mają za punkta zborne i skła- 


w piątek minister 
Bary o mniemarą 
artykuł politsczny. 
ale nie za artykuł 
ogłoszenia wyjaśnisjącego położenie skarbu. i 
ster mówi, że nigdy nie płacił prasy. Na tem skoń- 
czyła rię zaczepka i 


stanąwszy przed budynkie 

gląd ustawionej tam kompanii honorowej wśród 
ciągłych okrzyków ludności. Dalej przyjmował du- 
chowieństwo, władze, korpus oficerów, Radę miej- 
ską, deputacye 
stawicznych okrzyków mieszkańców, 
mi bardzo wielu znajdowało się Czarnegórców, po- 
kazał się N. Pan w oknie i ukłonem dzi 
Na przemówienie biskupa odpowiadając, 
przekonanie, że duchowieństwo nie przestanie za- 
szczepiać 
ściańskiej miłości. Po południu odbył Cesarz ze 
świtą i w towarzystwie ministrów przechadzkę do 
warowni San Giovani. Około godziny 4ej przyjmo- 
wał sjenta dyplomatycznego Rumunii, księcia Stu- 
drzę, który z polecenia księcia Karola powitał Ce- 
$BTZA. 
podesty miasto wspaniale oświetlone, wszędzie £ 
zapałem przez ludność witany. Wróciwszy do re- 
zydencyi pokazał się Cesarz znów w oknie, dzię- 
kując za owacye, poczem tłumy ludu rozeszły się 
w porządku. 


W Izbie deputowanych w Brukselli cdpowiedział 
skarbu Malou na interpelacyg 

zapłatę dziensikowi La Paie 
Rzeczywiście zapłacono 290 fr., 
polityczny, tylko za ją =» 

ini- 


naczelnika opozycyi. 
Ciało prawodawcze wersalskie otwartem będzie 


d. 11 b. m. Dufaure przygotowuje jakąć ustawę, 
którą miał już przesłać komisyi konstytucyjnej dla 
przeprowadzenia jej przez obrady wstępne. 


Ostatnie depesze telegraficzne „Czasu“ 


był uroczysty wjazd 
ulice, w których pie- 
lgijskiego tworzyła szpaler, 


m rządowym odbył prze- 


min zsgranicznych. W skutek u- 
8 gra y migluf i 
dziękował. 


ciągle zasady pokoju i prawdziwej chrze- 


Wieczór zwiedzał N. Pan w towarzystwie 


Dziś wśród najpiękniejszej 
wzmo- 


Kotar 3 maja. 7 
pogody był Cesarz obecnym na rewii załogi 


cenionej dwoma batalionami piechoty pułku króla 
belgijskiego, bateryą górskiej i 
artgleryi. Wyraził korpusowi oficerów, 


oddziałem wałowej 
szczególriej 
zaś oficerem doświadczonego zawsze pułku belgij- 
skiego, uznanie, poczem zwiedził budowle wojsk 
we, wszędzie po drodze witany okrzykami. Udzie- 
lit następnie 122 posłuchsń. Co chwila spodzie- 
wsją się przybycia księcia Czarnogórskiego. Mini- 
ster Chlumecky odjechał dziś do Wisdnia. 

Wroclaw 2 maja. Schlesische Volkszeitung 
donosi, że biskup ks. Forster został wezwany na 
13go b. m. do sądu w Birnbaum pod zarzutem, i$ 
na zasadzie encykliki z 5go lutego zagroził exko- 
muniką proboszczowi Kickowi i takową wykonał. 

Wrocław 2smaja. Journal de Liège dowia- 
duje się, że równocześnie z wręczeniem 


ski6 tnią +. ady słowi 
prócz |dzi belgijskićj na ostatnią notę ni po 
i Sianio iia hr. Piza) od 


powiedź ta udzie- 
Jong zos ałowi belgijskiemu w Londynie, Pa- 
ryżu i Wiedniu. 

Berlin 2 meja. W kołach przemysłowych tu- 
tejszych obiega adres do Cesarza, w którym wy- 
rażono prośbę o zezwolenie cesarskie na urządze- 
nie niemieckićj wystawy przemysłowćj w Berlinie 
w r. 1878. 

Florencya 2 maja. Królewicz niemiecki od- 
jechał ztąd dzić rano wraz z małżonką. Władze I 
liczna publiczność pożegnały go na dworcu kolei. 


Lombardy 142—, — Losy zr. 1864 137:50, — Akcye 
kolei Karola Ludwika 23450. — Akcye Lwowsko- 
Czerniowieckiej 141.—. — Akcye kolei . półn. 
wschod. 12275 — Akcye kolei węg.- 52:25 
Losy tureckie 55*—. — Obligacye indemn. galicyj- 
skie 87-75. — Losy premiowe węgierskie 83:50. — 
Abcye kolei Koszycko-Bogum. 133-25— Akcye kolei 
półn. zach. austr. 155'75— Akcye franko - węgier. 
61.— — Akcye franko-qustr. 49:— Tal. 163—— 
Ruble 153:—. 
Usposobienie giełdy: mdłe. 


REDAETOE ODPOWIEDZIALNY I WYDAWOA 
Antoni Kłobukowski. 
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| gotowo Wyroby 


Nakładem 


Wydawnictwa dzieł katolickich 


Dra Władysł. Miłkowskiego 


w Krakowie, 
Rynek 30, róg ulicy Sławkowskiej, 
wyjdzie wź pierwszych dniach Mają r. b. 
w drugiem wydaniu: 


Serca Jezusowego 
(Gzerwiec) 


SER przez 
EV. ©. Prokopa, kapucyna. 
B Nadsyłający z prowincyi kwotę 
80 e. tytułem przedpłaty za to dzieło 
wprost pod adresem Wydawnictwa , otrzy- 
mają dzieło to zaraz po wyjściu w posyłce 
opłaconej. (958-5-13) 


Konkurs. 
Nr. 1953. ——— (1132-2-3) 


Przy oddziale rachunkowym Sądu 
krajowego wyższego krakowskiego — 
-obsadzoną będzie posada kalku- 
lanta z płacą dzienną jednego do 
dwóch złr. 

Podania o tę posadę, opatrzone do- 
kumentami wykazującemi uzdolnienie 
w rachunkowości i dokładną znajomość 
języka polskiego, wnosić należy do Pre- 
zydyum Sądu krajowego wyższego kra- 
kowskiego do dnia lugo Maja 
1845 r. 

Kraków d. 19 Kwietnia 1875 r. 


Potrzebny jest na wieś w po- 
bliżu Krakowa 


nauczyciel 


w wieku dojrzałym, dla przygotowania 
ucznia do egzaminu z 2 klasy realnćj. 

Bliższa wiadomość w Administracyi 
„Czasu*. (1130-2-3) 


Ile Berrolla de Paris. 


= ours de Français: 3 fois par semaine, 


Grammaire, littórature et conversation. 
Prix: 2 A. 
S'adresser tous les jours de 1 h.4 2: Rue 
de Saint Jeaa 301, au 2e. (1162-2-3) 


Franolszek Schóff 
c =p (Ma 
okmielników 
rthal 


szozepki okmiel. ze swoich ol 
z Geldbach lub Ege 


1000 sztuk sortewanych widocznie najcięż. = si 


je e ew BIE szczep ów 
1 » iem zdrowyck dobryo w 
sprzedaż . Er E 103" ziri 12 
an $ Tan pe D swe = isć złr. 10 
R ego chmielu (nowy najcięż. rodzaj 
szczególność. . . . . . . złr. % 


na raiejsca w Sadeczu (Baaz) za nadesłaniem gotówki. 
Adrsa ua tele ji listy: Franz SehöfË 
in Saaz, Benon. (969-149 150) 


ddawna sonne lecząszybko i pewnie chor 
rzyrz 
PSE lama 
rzyrz w trawienia 
~ (pigułki Nr. IL. i wino) 
/włabości ustroju nerwowego 
i E $ aTi pema 
(pigułki Nr. okowy spirytna) 
pudełko lub flaszeczkę po 2 złr. w. a.— Pouczającą 
rozprawę można dostać darmo i opłatnie przez 
Mohren- Apotheke, Mainz, i przez já 
sklady w Wiedniu Ed. Haubner, Engelapotheke 
Hof 6; w Pradze Jos. Fürst apt; w Peszeie 
J. v. Török, główny skład dla 
mie Fr. Schönaich aptek. 


w oddeehowych 


jier; w Ber- 
= (237-14-46) 


Zaproszenie 
do wzięcia udziału we wielkiem> 
przez państwo poręczonem ham- 
burskiem losowaniu pieniężnem. 
| Wedle urzęd.-rozkładu gry muszą być 
wyeiągniętemi w 7 klasach 


42,500 wygranych 


w danym razie 


R-Mark. 375,000 


szczegółowo zaś 950,000, 125,000, 

80,000, 60,000, 50,000, 40,006, 

36,000, 86,606, 24,000, 20,000, 

18,000, 15,000, 12,000, 10,900, 

203 po 9,400, 112 po 1800 Reichs- 
Mark i t. d. 


Do następnego pierwszego ciągnienia ko- 
sztuje : b 


1 cały los oryg. tylko tal. 2 czyli złr. 3.50 bkn. 
Va losu » " »” » = 1:75 m 


VA kad » m 1; n » "90 kad 


za nadesłaniem, | ipae lub zaliczką pie- 
niędzy, zą co każ dy otrzyma. opatrzone pie- 
częcią urzędową losy oryginalne, tu- 
dzięź arzęd. wykazy wygranych 
i rozkłady ciągnień. 

Prawdopodobnie można takiem na 
rzetelnćj podstawie, sha rzed- 
siębiorstwie liczyć wszędzie i z cią na 
bardzo ożywiene uczestnictwo, „Doria upra- 
3 szam o łaskąwe szybkie nadesłanie zamó- 
wień w każdym razie  , 

przed 18 Maja. 


Wypłata wygranych następuje zawsze pun- 
ktualnie pod poręczeniem państwa i może być 
wprost na miejsce zamieszkania przesłaną, 

Dziękując niniejszem najuprzejmiój za u- 
dzielone mi dotychczas zaufanie, zwracam 
zarazem uwagę, że kolekta moja należy do 
najszczęśliwszych, spodziewać się zatem na- 
leży przy tem losowaniu znów licznych 
wielkich wygranych. 

Upraszam więc o liczne zamówienia. 


M. Steindecker 
Kantor bankowy i wymiany 
w Hamburgu 
(1072-4-6) Dammithorstrasse 36. 


Miesiąc Najsłodszego . 


|NEWRALGIE. 


Ozcionkami Drukarni Leona Paszkowskiego. 


Ogloszenie lioytacyi. 


Magistrat król. głównego mia- 
sta Krakowa podaje do publicz- 
néj wiadomości, iż celem oddania 
w, przedsięħiorstwo budowy 
szkoły miejskićj nalika- 
zimierzu,. na placu Wolnica 
wedle kosztorysu do sumy złr. 
61,619 c. 26 obliczonćj, odbę- 
dzie się dnia 20 Maja r. Db. 
o godz. 12 w południe w biu- 
rae prezydenta miasta, publiczna 
licytacya w drodze opieczętowa- 
nych efert. 

Składający oferty winni się 
wykazać kwitem kasy miejskiej, 
że już złożyli tamże wadyum 
w kwocie 3,000 złr. 

Warunki licytacyi, plany i ko- 
sztorysy budowy mogą być ka- 
żdodziennie przejrzane w godzi- 
nach urzędowych w biurze eko- 
nomicznem (II. piętro w gmachu 
Magistratu). 

Kraków, d. 3 Maja 18%5 r. 


L. 


Ogłoszenie konkursu. 
Nr, 6500. (1166-1-3) 


Celem nadania dwóch stypendyów 
z fandacyi pod nazwą „Ustanowienie 
stypendyjne Jana Towarniekiego* ogła- 
sza się niniejszem konkurs. 

Takowe przenaczone są wyłącznie 
tylko dla krewnych imienników fanda- 
tora śp. Dra Jana Towarnickiego, by- 
łego fizyka obwodowego w Rzeszowie, 
a każde z nich wynosi 150, 200 lub 
300 złotych stosownie do okoliczności, 
czyli stypendysta uczęszcza do szkół 
początkowych, Średnich lub wyższych. 

Kandydaci winni wnieść podania swoje 
na ręce przełożonej władzy szkoloej do 
Wydziału krajowego majdalej do 
do 10 maja r. b. i załączyć me- 
trykę chrztu, ostatnie świadectwa szko- 
Ine i poświadczenie od właściwej zwierz- 
chności miejscowej, że ani kandydat, 
ni też rodzice jego nie posiadają ta- 
kiego majątku, któryby wystarczał na 
przyzwoite utrzymanie kandydata w szko- 
łach. Krewni śp. Dra Towarnickiego 
winni pokrewieństwo swoje z fundato- 
rem udowodnić za pomocą metryk, albo 
przynajmniej za pomocą wydanego przez 
czterech wiarogodnych mężów piśmien- 
nego i należycie legalizowanego po- 
świadczenia tej treści: iż kandydata o 
stypendynm jako krewnego śp. funda- 
tora znają i uważają. 

Stypendyści powyższej fundacyi, któ- 
rzy pokończyli nauki w szkołach w kraju 
istniejących, zatrzymać mogą stypendya 
jeszcze przez półtora roku, jeżeli skła- 
dają ścisłe egzamina dla uzyskania sto- 
pnia akademiekiego, lub też przez dwa 
lata, jeżeli dla wyższego wykształcenia 
udają się za granicę. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryt i Wielk. 
Ke. Krakowskiego. 

We Lwowie d. 5 Kwietnia 1875 r. 

Grott. 


Ogloszenie. 


W celu wybudowania w Liszkach 
nowej piętrowej plebanii z twardego 
materyału, ogłasza się ninieiszem licy- 
tacya w drodze p.semnych ofert. 

Cena ustanowiona podług kosztorysu 
wynosi 14980 złr. 72 cent. w.a. od 
której przedsiębiorcy oferty swoje in 
minus do dnia 15 maja b. r. do go- 
dziny 12 w południe na ręce W.J. X. 
Plebana w Liszkach składać mają. 

Wadyum ustanawia się 100%/,; wa- 
runki budowy, plan i kosztorys mogą 
być przejrzane na plebanii w Liszkach. 
Komitet konk. kościoła parafialnego 

w Liszkach.  (1119-1-3) 

Liszki dnia 24 Kwietnia 1875 r. 

| Przewodniczący : J. Skirliński. 


| 


| Skuteczne leczenia 


w, chronicznych cierpieniach żołądka, dol- 
nych części ciała i nerwów, drażnienin pa- 
cierzowćj kości, osłabieniach i rozpoczynają- 
cąmssię porażeniu, Prospekt otrzymać można 

(D 1014) (572-1-2) 


darmo. 
Steinbaoher's Naturheilan- 


jstałt-Brunnthał (Munchen), 


3 


Wszelkie 
eleczienin 
NE nerwowe 
w jednój chwili ustępują po użyciu Pigułek anti. 
uewralgijnych Dra Qronier. Skład w Pary/'. w aptece 
p. T a ke dla Monnaie, a — e Krakowię 
w aptece p. irauczyńskiego pod Koron; i w aptecę 
W. Redyka A Barankiers kai Rynkn—w Brodach 
u piM, aka, we Lwowie w aptece p. Piotrå 
Mikolascha, — w, arszawie w Składach materyałóy 
aptecznych pp. Gallego i Sniessa. (10-18-) ! 


Z W mo nm iite "m 
ya w w a m z M 


CZAS z Wtorku 


DYREKCYA 
Towarzystwa Zaliczkowego w Krako 


4 Maja 1975. 


„Spółka zarejestrowana z nieograniczoną odpowiedzialnością” 
ulica 8. Jana Nr. 305, 


* zawiadamia strony interesowane, ze 
1) Wniesiono do kasy Towarzystwa na rachu 
strony jako oszczędność, na 6%/, i 7%, 


od dnia 1 àó 30 Kwietnia * b 
nek bieżący przez różne 
złr. 14,806 c. 64, a że 


zwrócono i wypłacono stronom w ciągu tego czasu złe. 16,598 


c. 90, przeto od 1 Stycznia do 30 Kwietnia-r. b. pozostało 


na procencie 


2) Złożono na udziały przez Członków Towarzystwa złe. 6,276 c. 76, 
przeto od L Stycznia do 30 


a że wypłacono złr. 5,510 c. 66, 
Kwietnia r. b. pozostało udziałów . 


3) Spłacono na weksle od dnia 1 Stycznia do d. 


„zły. 171,846 ©. 34 


m WL + Lo ZROGGOBE: GE 
30 Kwietnia r. b. 


złr. 92,709 c. 65, a że wypożyczono w ciągu bieżącego mie- 


złr. 23,886, przeto od 1 Stycznia do 30 
na wekslach u Członków Towarzystwa 


4) Fundusz rezerwowy czyli zapasowy wynosi . . . . « « « i 
5) Procentu pobrano od udzielonych pożyczek. . . . . « . . 3 


6) Pozostaje gotówki w kasie Towarzystwa . 


Cały więc obrót kasy Towarzystwa Zaliczkowego od 1 Stycznia do = 
r. b. wynosi Złotych wal. austr. Ośmkroć trzydzieści trzy tysięce sto trzydzieści, cen- | 4 


tów trzynaście (Złr. 833,130 cnt. 13). 


Kwietnia b. r. pozostaje 

+ + + + „.834,826 „59 
„6,285 „ 72 
18,063 „ 
18,695 „ — 
30 Kwietnia 


Przy tój sposobności Dyrekcya nadmienia, że od wszelkich sum na oszczędność 
do kasy Towarzystwa tak przez Członków, jakoteż i przez obce osoby do niego nie 


należące lokowanych, oblicza się procent zaraz od dnia ich złożenia do daty podnie- 


sienia, z krótszem wypowiedzeniem szieŚć od sta, a z trzech-iniesięcznem wypowie- 


dzeniem słedimm od sta rocznie. (1141-1-2) | & 
Kraków dnia 1go Maja 1875 r. : 
Dyrektor: Kasyer : Kontrolor : 
Józef Kiciński. Nikodem Lenczewski. Jgnacy Newicki. 


BANK GALIGYJSKI-DLA HANDLU I PRZEMYSŁU 


Z dniem 30 Kwietnia 1875 roku znajdowało się 


w obiegu: 
Asygnacyj kasowych 
Biletów kasowych 


356.900 zr. w. a. 
POD: 


358400 „ , 


Kraków dnia 1 Maja 1875 r. 


(1145) 


DYREKCYA. 


(Hamburg-Amerikanische 


w zlaniu sią 


Hiambursko-amerykańskie | 
Towarzystwo ras neci przesyłki pakunków. 


acketfahrt-Aotien-Gesellschaft) 
z Adler-Linie. 


Bezpośrednia jazda pocztowym statkiem parowym między 


Hamburgiem i Nowym Jorkiem 


na Havre, w połączeniu ze wspaniałemi, niemieckiemi statkami parowemi pocztowemi 


Frisia 5 Maja | Pommerania 


Thuringia IA Silesia 


19 Maja | Helsatia 2 Czerwca 
26 , Westphalia 9:5 


i dalej regularnie każdej Środy. 


Cena przewozu osób: 
w markach 


| Pierwsza kajuta M. 498, druga 


? kajuta M. 800, 
międzypókład M. 180. 


Bliższych szczegółów co do frachtu i przewozu udziela jenerałay pełnomochik 


August Bolten, następca Wm. Millera, 


(45-5-) 


38/84 Admiralitätstrasse, HAMBURG. 


KĄPIELE LIPPSPRINGE, 


stacya Paderborn (kolei westfalskiéj) pod teutobur- 
skim lasem. 


„ Kąpiele wapienne obfite w azot (17% R.) z glauberską solą, wziewania, 
powietrze, szwajcarska żętyca. Bardzo skuteczne kąpiele. w chron, 


cierpieniach płuc, w wy- 


pocinach, męczących suchych nieżytach przyrządów do oddechania, uderze- 


niach do tychże, nerwowćj astmie, 


drażniącem osłabieniu, rozmaitego ro- 


dzaju niestrawności. Osób bywa około 2,100. Pora od 15 Maja do 15 Września. Domy do 
leczenia w powiększonych przyjemnych parkach są wygodne i mają doskonałą kuchnię. Urządzenia 
Rozsyłkę wody uskutecznia, a na 
(H 02010) 
Zarząd kąpielowy. 


lecznicze są znacznie poprawione. Orkiestra składa się z 17 ludzi, 


mr: (si £- adi 


rowe, młynki itd. — 
ogrodach i parkach. — Sikawki ogrodow 


poręczając za dobroć 


w Krakowie przy ulicy Floryańskiej 
Generalna 
Waltera A. 
zboża. 


darmo i opłatnie, = 


pod Nissą ( Neisse). 


czy w świeżo zbudow. 


10 lat poręczenia, 
że nigdy nie szczernieją. 


cały garnitur stołowy składający się z 
6 łyżek stoło 


ch ciężkich | 
6 łyżeczek do kawy ,„ 
6 noży | trzonki z nowego | 
6 widelców srebra 


1 chochli ciężkićj | 
ler Chinasilberwaaren .- Fxporthaus 


Zwracam uwagę, że w 
natychmiast zwrócone zostaną, 


Uniwersalne siewniki, 12 szerokości z 
135 w. a. Siewniki rzędowe (dryle) wszalakiej ilości rz 
trząsacze siana. Grabie konne ze stalowemi zębami. 
czne, system sztyftowy, po złr. 485. — Młockarnie szt 
2 koni ZIO zr. — Biohey w Co. Lincoln, 
machiny parowe i lokomobile rozmaitej 
Amerykańskie kosiarki walcowate do koszenia darniny wol 


kosiarek, inne noże i wszelkiego rodzaju macbiny gospodarczo - rolnicze polecają 


A. Mackean & Comp. 


Pełnomocnik. Louis Stern. 


ajencya i skład amerykańskich oryginalnych 
+ A. Wooda kosiarek do trawy 
„ z lllustrowane katalogi o tychże z wydrukowanemi zdaniami zna- 
nych panów gospodarzy wiejskich w Galicyi i Królestwie na ła:kawe żądanie 


Marmur, nieobrobiony, i gotowe obrobione towary marmurowe ze szłążkich 
marmurołomów A. Niackean &: Comp. v Gross-Kunzendorf 


æ Mycothanaton 3 


środek przeciw grzybowi w domach, tudzież 
anych mieszkaniach. 
Najnowsze sprawozdanie, opis użycia i cennik tego środka, który w 
wemi świadectwami o 18 -letnim skutku, rozsyłamy na żą 
wszystkie strony. świata. ( 

Vilain <© Co., fabryka chemiczna w. Berlinie, W., Leipzigerstrasse 107 «r 


r 
!! Ważne dla gospodyń domowych !! 
Piękne przybory stołowe z francuskiego nowego srebra alpaki i Britannia z pisemnem po- 
ręczeniem na 10 lat, że nigdy nie szczernieją, połysku i oryginalnój barwy nie stracą, srzedejo 


s srebra:) 
Wszystkie te przedmioty, 34, są natychmiast do nabycją za bezcen 6 złr. 50 c. ER, Mikl- 


łacu arcyks. Leopolda) Rozsyłka za gotówkę lub za zaliczką. 
że w razie niepodobania się przedmiotów pienię 


| 


oprzeczną osią po złr. 
ów. — Angielskie prze- 
— Miłockharnie rę- 
e o sile 1 do 
stałe i przenośne 
wielkości, młockarnie pa- 


e i ogniowe. — Aparata azlifirskie do 


351 naprzeciw hotelu pod Różą. 


i żniwiarek do 


(1078-4-6) 


środek zapobiegaw- 


kazać się może niewątpli- | 
anie darmo i mf ry na | 
887-4-6) 


10 lat poręczenia, : 
że nigdy nie szczernieją. 


1 chochelki, ciężkiej 

1 szczypczyków do cukru 

I sitka do herbaty A 

6 puharków do jaj (z chińskiego 


w Wiedniu Praterstrasse 4$ (w pa- 

M 
ze z kwotą za porto 
(1016-2-3) 


SRA ||| 3" ES S U OJEJ cz.2 zk 


wie 


wilgotno-ciepłę, spokojne |" 


Nasienie buraków 


olbrzymich pastewnych 
Pohla ze słynnćj produk- 
cyi w Krzeszowicach, 
jest do nabycia po 55 ©. funt 


wĄgencyi dla Kolaików 
8. Viikuckiego 


w Krąkowie, Rynek- Nr. 28. 
(800-10-10) 


ZZA 


s Bardzo ważne 
sę dla Szanownych Pań, gospodyń, 
żę tudzięż PP. właścicieli gorzelń, 
piekarń, cukierń itd. 


Drożdże prasowane 


z fabryki Ad. Ig. Mautnera i Syna 
p w Wiedniu, odszczególnione na wy- 
p stawie powszechnój dyplomem ho- £ 
 norowym, bo jedynie pewne i naj- 4 
b silniejsze w fermencie gorzelnianym Ś8P 
i piekarskim, przychodzą codzień 
> świeże do Krakowa jedy- 
nie do handlu 


JAWA NAGEL, 
jako wyłącznie głównego składu na 
zachodnią Gralicyę.— Tenże handel 
poleca również świeżo sprowadzoną 4 
cehinską herbatę kara- 
wamową w wyborowych gatun- 
p kach — oraz wyborne ogórki 

marynowane. Śliwki i 
powidła prawdziwe tu- ©% 
b reckie i wszelkie inne świeże « 
Q% towary korzenne po cenach umiar- 


kowanych. 
Zamiejscowe zamówienia uskute- 
$ czniają się natychmiast.  (932-2-) 


= FAYARD & BLAYN, 


maj przeciw gośćcowi, nieżytom, bolom, ra- 
Au 10m, nagniotkom, oparzeniom i t. d. 
! Skład centralny w Paryżu, na ulicy 
eq Neuve St. Merri, 40 i we wszystkich 
Ba aptekach. (805-7-) 
HYDROCLYSE BRE 
! na, o ciągłym 
wytrysku, jedyna, jaka istnieje bez tłoczni i bez sprę- 
żyn, aj nigdy =reparacyi.- Zamknięta w 
Czak peatama W. Baryka u ronan AAU, 
dina z cale Jouy 7, — w Krakowi Em 


zyńskiego, w aptece W. Redyka i w kładł 
'Tomasza Góreckiego. (7-18-24) 


Duszność, chrypka, katary zada- 
wnmieme , wszelkie cierpienia kanałów oddecho- 
wych, ustępują szybko i niezawodnie po użyciu 
rurek antiastmatycznych p. Levassenr, 
aptekarza, 19 rue de la Monnaie w Paryżu. 

Dostać możną w Krakowie w apteće p. Traù- 
czyńskiego „pod Koroną* i w aptece W. Redyka, —- 
we Lwowie w aptece p. Mikolascha, — w Bro- 
dach w aptece pana Kdlaka, — w Warszawie w 
Składach '"materyałów aptecznych pp. Gallego i 
Spieśsa. (15-17-) 


z Salsaparyli Oolbert. 

„Jeden z najdawniejszych i najskuteczniejsżych ro- 
ślinnych środków, krew czyszczących, w chorobach 
złego przymiotu (syfilitycznych ), zanieczyszczeniu 
krwi i wyrzutach na ciele. Metoda użycia w pol- 
ay weś pa (677-18-24) 

Dostać można w Paryżu w aptece pana Colbert 
w passażu Colbert, Nr. 7 et 8, — w Krakowie u p, 


nowa Klyzopom- 


Trauczyńskiego aptek. i u p. W. Redyka aptek. 
SŁABOŚCI PIERSIOWE. 
SYROP Z PRI 


PP.GRIMAULT e1G' aptekarzy w PARYŻUJĘ 


8, ulien Vivienne, 


Od 1857 r. preparat ten wszedł w. powszechne 
Sro Leczy on katary, kaszle i chryp- 
długoletnie, koklusz, zapalenie 
gardła i kanału oddechowego (bron- 
chites), ale szczególnićj pemyślne sprawia skutki 
użyty przeciwko ałabościom piersiowym 
phtisie) i marniemiu czyli guchotom. 
od działaniem jego ustaje kaszel najuporćzywszy 
i potnienie nocne, a chorzy SR powracają do 
pożądanego zdrowia i tuszy. Lekarze przepisują 
często Pastylki piersiowe ze soku gło- 
wiastćj sałaty i laurowych liści IP. 


| Grrtimault, bardzo przyjemnego smaku, kiedy 


idzie o wyleczenie katarów i kaszli zwyczajnych. 
Dostać można w Krakowie w aptece p. Józefa 
Trauczyńskiego i n p. W. Redyka, — wa Lwowie 
w aptekach pp. Mikolasza, Berlinera i Ruckera, — 
w Brodach u p. Knllaka i Franzosa,— w Rzeszowie 
1 p. Bchaitera, — w Czerniowcach w aptece p. Go- 
lichowskiego. 


X 


ANAKOMITE POWODZENIE. 


VELOUTINE 


jestto MĄCZKA BYŻOWA apecyalnie 
przygotowana z Biziautem, 
dlatego to działa szczęśliwie na akórg, 


„zdedostrzeżona przystaje do olała 


nadaje cerze 


ŚWIEŻOŚĆ NATURALNĄ. 


CH PAY 


Magazyn Perfum w Paryżu, 
9, NA ULICY DE LA PAIX, 9. 


W Krakowie u pp. Józefa Tranczyńskiego, W. 


r eo i Leona Feintucha, — we Lwowie u pp 
A. Steif synów, — i w pierwszych Składach per- 


fam i wytworów toaletowych (17-59-! 


Odpowiedzialny Rządca Drukarni Józef Łakociński. 


Wiedeń. 


MK — 


W APTECE „POD GWIAZDA“ 


Konstantego Wiszniewskiego 
w Krakowie przy ulicy Floryańskiéj 
dostać można świeżćj 


KROWIANKI 


styryjskiéj.  (948-7-) 


s > 
p © 
e J 

p 


am zaszczyt zawiadomić Szanownych 
obywateli Krakowa i okolicy, że od 
d. 21 b.m. objąłem na krótki czas 
sklep od cukiernika p. J. Majera 
w iynku głównym pod 
Nr. 35 z zawieszeniem sprzedaży towa- 
rów w hotelu Drezdeńskim. 

Upraszam Szan. publiczność, ażeby ra- 


» |czyła mię nadal w lokalu otwartym w Ryn- 
„|ku głównym (dawnićj cukiernia p. Majera) 


swemi łaskawemi względami zaszczycić, 
Przedkładam mały wyciąg z cennika 30- 
centowych przedmiotów, niezbędnych dla 


» | wszystkich. 


Dla dam: 

czepek aksamitem lub jedwabiem ubrany, 
w najlepszym gatunku, tak zwany „An- 
M0) zac: w; oska? triho 30c. 
czapek nawleczony wstążką jedwabną 30 „ 
czep.k kreplisowy z ryżą, tak zwany 
„czepek ranny* . . . „ . . .380, 
duży fartuszek biały. lub kolorowy 30 „ 
para białych lub kolorowych man- 
kietów z kołnierzykiem, karbowanych 
lub gładkich w 50 gatunkach - 80, 
łokieć wied. ryży w najlep. gatunku 30 „ 
kołnierzyk à la „Maria Stuart“ z 
podkiadką usuwającą przyszywanie 
ołnierzyków do sukni . . ... 30, 
dtto z krepliny w różnych barwach 30 „ 
ozdobny kołnierz (fichu) nadający __. 
się do każdój sukni i szerokości szyi, 
tak zwany „Pompadour rige“ . . 30, 
kołnierzyki żałobne z krepliny. . 30 „ 
kokarda z atłasu lub 


pa 


pa p 


pa pt 


— 


= 0 


jedwabiu, z 
frendzlami i broszą . . . . .30, 
l „Lawallier* w najlepszym gatunku 30 „ 
1 para podwiązek jedwabn. z 


, 
kokardami, elegancko ubrane . . 30, 
para nician. rękawiczek z sztulokami 30 „ 
para pończoch do kurzu. . . .30, 
site zko do herbaty z chińsk. srebra 30 „ 
bransoleta woniejąca `. czo, t , 80, 
brausoleta kauczukowa „ 30, 
trójrzęd. naszyjnik zawsze woniejący 30 „ 
piękny dyądem z perłami, zwany 
SEAIBADEGD” cie 6 e 00 ME > 
Jest jeszcze bardzo wiele przedmiotów dla 
dam, których się tu nie wylićża, a każdy 
przedmiot tylko 380 ent. 
Dla mężczyzn i 
para mankietów ze spińkami gorseto- 
wami "Pe" "ZY 3 „dą A © 300. 
tabakierka z chińskiego srebra. . 30 „ 
tytonierka 4 39 
scyzoryk o 3ch ostrzach . 130% 
pulares na cygara lub cygaróta . 30, 
album na 25 fotografij z złotą oprawą 30 „ 
wiele niezbędnych dla mężczyzn rzeczy, 
które nie są wymienione, tylko po 30 c. 
Dia dzieci: 


Hmm mm M M — 


m a p aś jt 


1 haftowaną koszulka „ tylko 30c. 
l para ściąganych majteczek... . 30, 
1 haftowany kaftaniczek . 230 „ 
ł fartuszek z rękawkami +30, 


remoutoir zegarek (do naciągania 
bęzskluczykac aran. uane era 80 p 
portmonetka na kształt zegarka. . 30 „ 
notatki skórkowe w złotój. oprawie 30 „ē 
scyzoryk w oprawię z perł. macicy 30 „ 
ardzo wielki wybór rzeczy dla dzięci, każ- 
da sztuką tylko 30. cent. 

Podarunki ną imieniny. lub 


1 
È 
l 
B 


urodziny: 
1 ładny koszyczek z woniejącęmi. winogro- 
nami . asan « gztylko 30c. 
1 album . s ETER «Mae a 3 s 
1 garnitur: broszka i kólczyki + (80 „ 
L cudowny igielnik, wydający na ko- 
memięrigłę 7006. . mon aj + ua: A 
100 sztuk igieł angielskich w ładnem 
pudężknc; « acora kacar rad oSA 
] świecznik z srebra chińskiego . ..30 „ 


Bardzo wiele gatunków odpowiednich na 
podarunki, imieniny i urodziny, są do 
nabycia tylko po 30 cent. (1082-6-) 

Zamówienia z okolicy upraszam adresować 
do: „„igm. fGaidnigsbergera z 
Wiednia tymczasowe głó- 
wny IBynek &. 35 w bazarze 
30-centowym w Krakowie. 

aE WY CZEZZSÓW KĘ RO OCZY ZNCKE 

PAIT TERA OO A ESTETYCE MAE ORANY PYREERZĘZĄ 


Tylko za 5 złr. w. a. 


otrzymać można cały szereg nagrodzonych 
na wystawie powszechnej przed- 
, miotów. Szereg ten składają : 
1 piękny idący zegarek genewski z 
kb) zę och, 
1 elegancki bronze rz d 
pisania z trzonkiem do piór pły 
2 eleganckie bronzowe lichtarze, w 
sera figur, 
kompletny przyrząd do szycia - 
dełeczku 3 talmi- złota, 0 z" 
cukiernica zamykana, 
japońskie pudełko na cygar. ię- 
nych kolorach, ddr 
salonowy zegar stołowy z ciążnio- 
nego talmi -złota, WAŻ 
bardzo eleganckie ałbum na foto- 
grafije bogato złotem wysadzane, 
piękna ręczna torebka skórzana z 
obrazkiem mozaikowym, 
1.stuletni kalendarz k wskazujący dnie, 
niezbędny w każdym = 
. Wszystkie te przytoczone, zadziwi. jąco 
iękne i tanie resztki z wystawy powszechnej 
osztują razem tylko 5 złr. w. a. Do- 
stać można w sklepie towarów BLAU 4 
HANN, Wien I, Schwibbogengasse 1. 
Rozsyłka za zaliczką. (811-6-6) 


— 
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